
Dz iś obraduje
Plenum KW PZPR

W dniu dzisiejszym o godz. 10 rozpoczyna obrady
rlenum Komitetu Wojewódzkiego PZPR w Krakowie.

Porządek obrad przewiduje omówienie projektów
sprawozdania Komitetu Wojewódzkiego Partii na

XI Konferencję Sprawozdawczo-Wyborczą oraz pro-

9rąmu re5i'zacji uchwał V Zjazdu PZPR w okresie
najbliższej kadencji Komitetu Wojewódzkiego.

KRAKÓW
PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE SIEI

I Wielkie zainteresowanie naukowców
lotem stacji „Wenus -5“

najważniejsze

▼ było w 1968

y będzie w 1969
Z tymi dwoma pytaniami

zwracano się do dyrektorów
zakładów produkcyjnych i in
stytucji na terenie Krakowa i

województwa krakowskiego.
Dzisiaj w kolejnym błyskawi
cznym „telefonicznym raj
dzie” — odpowiadają nam:

— Dyr. Mieczysław Bukow
ski — dyrektor d/s handlo
wych Zakładu Mleczarskiego
w Nowej Hucie:

— Ja osobiście oceniam, że
w 1968 r. najważniejszym dla
naszego zakładu było przeka
zanie obiektu na potrzeby so
cjalne załogi. Otwarto tam

szatnię, umywalnię, znalazło
się godne miejsce na spożycie
posiłku w czasie przerwy w

godzinach pracy. Niewątpli
wie również bardzo ważnym
momentęm, który wypadł na

trzy dni przed zakończeniem
ubiegłego roku — było zakoń
czenie budowy budynku ad
ministracyjnego. Dotychczaso
we pomieszczenia w baraku
zajmowane przez administra
cję będą adaptowane z myślą
o dalszym poprawieniu wa-

tunlrów socjalnych naszej za
łogi.

— W 1969 r. doprowadzimy
do definitywnego zakończenia
rozbudowy Zakładów Mle
czarskich, które w tej chwili
zaopatrują około 130 tys. mie
szkańców Krakowa i Nowej
Huty. W pierwszym rzędzie
zostaną tutaj rozbudowane u-

rządzenia chłodnicze, które u-

możliwią nam zwiększenie a-

sortymentu wyrobów mlecz-

(DOKONCZENIE NA STR. 2)

Peru nie uznaje pretensji
amerykańskich towarzystw

naftowych
MOSKWA (PAP)

Najwyższy sąd Peru odrzu
cił skargę amerykańskiego
towarzystwa naftowego „In
ternational Petroleum". do
magającego się unieważnie
nia decyzji władz peruwiań
skich, pozbawiającej wspom
niane towarzystwo prawa
własności do jego obiektów
naftowych na terenie Peru.

9 października zeszłego ro
ku, znacjonalizowano pola
naftowe w północno-zachod
niej części kraju oraz rafi
nerie nafty w Talara. Jedno
cześnie przedstawiono dwa
dokumenty, z których wyni
kało, [że „International
trolei.tn” jest zadłużona
bec Peru na sumę 974
dolarów.

Ostatnie miesiące Sejmu obecnej kadencji

Prace nad kodyfikacją
prawa karnego wtoku

WARSZAWA (PAP)
wkroczył z nowym
w ostatnie miesiące

IV kadencji. Po krót-

Sejm
rpkiem
swojej
kiej przerwie świątecznej i

po ostatniej generalnej deba
cie budżetowej parlament
przystąpił do normalnej pra
cy.

Obecnie znajdują się w

Sejmie 3 projekty ustaw,
które już zostały przedysku
towane na posiedzeniach ko
misji. Chodzi tu o dokumen-

ty prawne dotyczące noweli
zacji ustaw o państwowej in
spekcji handlowej, o terenach
budowlanych na obszarach
wsi, o gospodarce terenami
w miastach i osiedlach. Są
one już w zasadzie przygo
towane do debaty na kolej
ne plenarne posiedzenie Sej
mu.

W myśl projektu ustaw

nastąpi znaczne rozszerzenie
dotychczasowych uprawnień
PIH. Nowy projekt podpo

rządkowuje jej kontroli nie
tylko handel i gastronomię
oraz przedsiębiorstwa usłu
gowe nadzorowane przez mi
nisterstwo handlu wewnętrz
nego, ale również usługi
świadczone przez przedsię
biorstwa uspołecznione pod
ległe innym ministerstwom,
a także spółdzielcze i pry
watne zakłady produkcyjne.
Nowy projekt zwraca uwa
gę, że organa PIH przy prze-
(DOKONCZENIE NA STR. 2)

WASZYNGTON (PAP)
Jak donoszą korespondent

agencji zachodnich, Stany Zje
dnoczone, których plany ba
dania planety Wenus uległy
opóźnieniu z powodu olbrzy
mich kosztów wojny wiet
namskiej, nie ukrywają żywe
go zainteresowania wystrzele
niem radzieckiej stacji auto
matycznej „Wenus-5”. Choc'aż
Waszyngton nie skomentował
dotąd oficjalnie tego wydarze
nia, amerykańscy naukowcy
spodziewają się uzyskania in
teresujących informacji. Za
znaczają oni przy tym, że do
tychczasowe dane dostarczo
ne przez „Mariner-5” i „We-
nus-4”, różnią się w pewnym
stopniu, zwłaszcza jeżeli cho
dzi o ciśnienie, a także tem
peraturę panującą na powierz
chni Wenus i w otaczającej
planetę atmosferze. Między-

planetarna stacja „Wenus-5”,
znacznie bardziej udoskonalo
na niż „Wenus-4”, powinna
wyjaśnić te rozbieżności.

Przy tej okazji agencje za
chodnie piszą o zakrojonych
na szeroką skalę planach
NASA, sięgających jednak w

bardzo odległą przyszłość
Plany te dotyczą m. in. umie
szczenia na orbicie Wenus
małego sztucznego satelity
(najwcześniej za 4 lata), a je
szcze później laboratorium
badającego specjalnie atmos
ferę wokół planety. Uczeni a-

merykańscy przyznają, że tzw.

„program wenusjański” jest
mało zaawansowany i że wię
cej znaczenia przywiązuje się
do programu badań Marsa.
Do roku 1975 przewiduje się
wystrzelenie w kierunku czer
wonej planety czterech stacji
typu „Mariner”, z których

dwie mają krążyć po orbicie
przez 90 dni, filmując po
wierzchnię Marsa. Dalszy
program pod nazwą ,,Vicking'*
ma na celu umieszczenie na

powierzchni Marsa laborato
rium. O możliwości lądowania
człowieka na Marsie wspomi
na się w perspektywie bardzo
odległej, zaznaczając, że ze

względu na niesłychanie wy
soki koszt realizacji takiego
przedsięwzięcia musiałoby ono

być podporządkowane warun
kom politycznym, a więc prze
de wszystkim warunkowi po
koju i rozwiązania problemu
nędzy w wielkich miastach
amerykańskich.

LONDYN (PAP)

Naukowy komentator dzien
nika „Times” pisze o bogatym
wyposażeniu „We-nus-5” w a-

paraturę naukową.

metody ludno-Amerykańscy agresorzy i
ści cywilnej w Wietnamie
pod silną strażą w obozach
o

ich sajgońskle marionetki stosują brutalne
płd. Podejrzanych o współpracę z siłami wyzwolenia
otoczonych drutem kolczastym. Na zdjęciu: strupa

współpracę z partyzantami w jednym z takich obozów.

wobec
umieszcza się
podejrzanych
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Nowa prowokacja
przeciwko Kambodży

DELHI (PAP)
Dzienniki kambodżańskie

piszą o nowej prowokacji
przeciwko Kambodży ze stro
ny amerykańsko-sajgońskiej.
W dniu 4 grudnia samolot i

helikopter należące do sił a-

merykańsko-sajgońskich po
gwałciły obszar powietrzny
Kambodży w prowincji Sway
Rieng i rozpyliły trujące sub
stancje chemiczne nad polami
ryżowymi w pobliżu granicy.
Wśród chłopów kambodżań-
skich pracujących w tym cza
sie na polu, wystąpiły wypad
ki,zatrucia.

Zamach na sajgońskiego ministra oświaty

Sprawy proceduralne
■ . . ■

WOJEWÓDZKA RADA
NARODOWA KRAKÓW

DRODZY TOWARZYSZE
I PRZYJACIELE

Z okazji nowego, 1969
roku Kijowski Obwodowy
Komitet Komunistycznej
Partii Ukrainy i Wyko
nawczy Komitet Obwodo
wej Rady Delegatów prze
syłają — w imieniu robot
ników i inteligencji mias
ta Kijowa oraz Obwodu
Kijowskiego — dla miesz
kańców województwa kra
kowskiego serdeczne po
zdrowienia. Życzymy Wam
Drodzy Towarzysze zdro
wia, szczęścia i nowych o-

siągnięć w budownictwie
socjalizmu.

Kijowski Obwodowy
Komitet Wykonawczy

Kom. Partii Ukrainy (-)
Gołowczenko — I Sekretarz

Kijowski Obwodowy
Komitet Rady Delegatów

(-) Łysenko —

Przewodniczący

W okupowanym przez agresorów izraelskich rejonie Gazy
szaleje rozpętany przez nich terror. Miejscowa ludność dotkli
wie odczuwa bestialstwo najeźdźców. Aresztowani traktowani
są w nieludzki snosób. Na zdjęciu: trzej Arabowie zatrzymani
przez okupantów leżą w samochodzie twarzami do ziemi.
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A. Smirnow —

wiceministrem

spraw zagranicznych
MOSKWA (PAP)

63-letni Andriej Smirnow
został mianowany zastępcą
ministra spraw zagranicznych
ZSRR.

A. Smirnow pozostaje w

służbie dyplomatycznej od
1936 roku. Był on radcą am
basady w Iranie, ambasado
rem w Austrii i NRF. Od ma
ja 1966 r. do chwili obecnej
Smirnow pełnił funkcję am
basadora w Turcji.

M/S „Moniuszko” nawiązał
łączność z Teligą

GDAŃSK (PAP)
Jak informuje Gdynia —

radio, 6 bm. o godz. 15 (cza
su Greenwich) motorowiec
Polskich Linii Oceanicznych
„Moniuszko” odnalazł u brze
gów afrykańskich samotnego
żeglarza Leonida Teligę, któ
ry na jachcie „Opty” kończy
rejs dookoła świata. Samot
ny żeglarz czuje się dobrze
i płynie do Casablanki, skąd
rozpoczął swój rejs dookoła
świata.

Światowy kongres żydowski popiera agresywną politykę Izraela

Wielka Brytania dostarczy
rakiety przeciwlotnicze Jordanii

LONDYN, KAIR (PAP)
W Londynie podano do wia

domości, że Wielka Brytania
dostarczy Jordanii przeciwlot
niczych pocisków rakietowych
typu „Tigercat”. Dostawy tej
nowoczesnej broni przeciw-

lotniczej rozpoczną się w cią
gu bieżącego roku.

Dowództwo armii libańskiej
ma przedstawić gabinetowi
projekt ustawy o przymuso
wej służbie wojskowej. Pro
jekt ten przewiduje przymu-

opóźniają rokowania w Paryżu
i,

stolicy południowego Wietna
mu, niedaleko od pałacu pre-
zyderickiego, dokonano zama
chu na ministra oświaty ad
ministracji sajgońskiej Le
Minh Tri„kJ)o auta, w którym
znajdował się Le Minh Tri,
wrzucono bombę. Ciężko ran
nego ministra przewieziono do
szpitala, gdzie zmarł. Zama
chowiec zdołał uciec na moto
cyklu.

LONDYN (PAP)
Jak podaje agencja Reute

ra, w poniedziałek w centrum

PARYZ (PAP)
Rozpoczął się tu kolejny ty

dzień przygotowań i wstęp
nych pertraktacji, które mają
doprowadzić do otwarcia na

nowych zasadach konferen
cji, mającej na celu rozwią-

zanie kryzysu wietnamskiego.
Chodzi nadal o załatwienie
formalnej ale istotnej kwestii
ustalenia kształtu stołu obrad.

Cyrus Vance w imieniu
USA proponował aż sześć wa
riantów dotyczących stołu o-

brad, ale wszystkie one prze
widywały mniej lub więcej
widoczny podział między „o-
bierna stronami” w myśl tezy
amerykańskiej. Ha Van Lau
w imieniu DRW nie mógł za
aprobować tego stanowiska i
w dalszym ciągu zdecydowa
nie domaga! się uwzględnie
nia zasady, że w rokowaniach
uczestniczą cztery, a nie dwie
strony.

5 bm. w pobliżu londyńskiego lotniska Gatwic rozbił się o dom
podczas lądowania samolot afgańskich linii lotniczych. Ponad
50 osób poniosło śmierć, zginęło również trzech mieszkańców
domu, w który uderzył samolot.

Na zdjęciu: ekipy ratownicze przeszukują szczątki samolotu.
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Dziś proces Sirhana

WASZYNGTON (PAP)
W sali sądowej federalnego

więzienia w Los Angeles roz-

pocznie się we wtorek rozpra
wa przeciwko Sirhanowi os
karżonemu o zabójstwo sena
tora Roberta Kennedy’ego. A-

gencja UPI pisze, Iż przedsię-

wzięto największe w historii
sądownictwa USA środki o-

strożności. We wtorek rano

Sirhan zostanie przetranspor
towany pod silną eskortą z cel!
znajdującej się na 18 pjętrze
więzienia na 14 piętro do sal'
rozpraw.

Kółka rolnicze, organizacja licząca setki^tysięcy członków-chłopów, prowadzi szkolenia i

twa u. avc *v*.**—.. —-------- -

. ,
-

propagowanie i rozprowadzanie nawozów sztucznych, wapna ltp. _ ___________

Kółka rolnicze, organizacja licząca setki tysięcy członków-chłopów, prowadzi szkolenia i usługi z zakresu rolnic
twa oraz inne prace rolnicze. Działacze kółek rolniczych starają się o zwiększenie wydajności z hektara m. in. przez
propagowanie i rozprowadzanie nawozów sztucznych, wapna itp.

Do ludzi dobrej roboty w kółkach rolniczych zaliczyć trzeba m. in. JÓZEFA STAWIA RSKIEGO z Biczyc w pow.
Nowy Sącz Jest on prezesemMiędzykółkowej Bazy Maszynowej. W bazie jest 11 ciągników z maszynami towarzy
szącymi, toteż większość prac wykonywanych przez nie - to roboty związane z rolnictwem. TADEUSZ POSEŁEK
ze wsi Dłużec pow Olkusz wiele pracy poświęca w kolkach. W Olkuskiem główną bolączką jest stały brak wo
dy dlatego jego starania idą w kierunku, aby budowano jak najwięcej wodociągów i studzien. ZOFIA CZAJA z

Rzuchowej znana jest ze swej działalności w KGW. Jej zasługą Jest m in„ że we wsi tej organizowane są kursy i po
kazy obsługi sprzętu gospodarstwa domowego. KATARZYNA JANCZY w Kluszkowcach pow. nowotarski - oprocz
społecznej pracy w KGW udziela się również w innych organizacjach HELENA GROS z Osieka pow Oświęcim jest
przew. KGW, członkiem pow. Rady Kobiet, propaguje chow drobiu. Agronom- gospodarz EMIL GOCAL ze wsi Kra
sne z pow. limanowskiego, w rejonie swoim propaguje sadownictwo jako najbardziej opłacalną formę gospodarstwa
W tym rejonie. (cm) Fot. Otto Link

ścią protestancką i mniejszością
obywatelskich. Zostało rannych

Na zdjęciu: bójki na jednej z

4 bm. w miejscowości Londonderry (Irlandia) doszło do burzliwych starć pomiędzy ludno-
. . . , .. katolicką, która domaga się równości w korzystaniu z praw

90 osób.

ulic miasta.

sową roczną służbę wojskową
dla wszystkich mężczyzn w

wieku powyżej 18 lat.

Jordańskie Towarzystwo
Czerwonego Półksiężyca wysto
sowało do międzynarodowego
komitetu Czerwonego Krzyża
w Genewie depeszę stanow
czo protestującą przeciwko
przymusowemu wysiedlaniu
przez władze izraelskie lud
ności arabskiej z terenów o-

kupowanych. W depeszy wy
raża się nadzieję, że ta mię
dzynarodowa organizacja po-
dejmie niezbędne kroki zmie-j
rzające do zaprzestania podob
nych poczynań.

Jak . oświadczył jordański
rzecznik wojskowy, we wczes
nych godzinach rannych izra
elski oddział ostrzelał pozycje
jordańskie w okręgu Alba-
ghura w północnej części do
liny Jordanu. Strona jordań-
ska odpowiedziała ogniem.
Wymiana strzałów trwała 25
minut. Wśród żołnierzy jor-
dańskich nie było ofiar.

RZYM (PAP)
Od soboty odbywa się w

Rzymie sesja rady wykonaw
czej światowego kongresu ży
dowskiego. W toku sesji uch
walono kilka rezolucji, m. in.
rezolucję antypolską poma
wiającą władze PRL o prowa
dzenie polityki antysemickiej^
Inna rezolucja głosi, że świa
towy kongres żydowski „bez
warunkowo popiera państwo
Izrael”. Sesja ma zakończyć
się we wtorek.

Podziękowanie za

życzenia noworoczne

Prezydium Wojewódzkiej
Rady Narodowej w Krako
wie składa serdeczne po
dziękowanie wszystkim in
stytucjom, organizacjom, za
kładom pracy oraz osobom,
które nadesłały lub złożyły
noworoczne życzenia.

Film według tragedii
Eurypidesa

RZYM

Znany pisarz włoski Alber-
to Moravia wraz z reżyserem
Pasolini spędzili nowy rok w

stolicy Tanzanii, Dar es-Sa-

lam, gdzie przygotowują zdję
cia do filmu opartego na tra
gedii Eurypidesa „Orestes”.

Jako będzie pogoda?

Sprzyja szczęście narciarzom
turystom. W górach słoneczna

pogoda. Na nizinach natomiast
zamglenia i pogoda przeważnie
chmurna przy lokalnych prze
jaśnieniach 4 rozpogodzeniach
Stosownie do tej sytuacji kształ
tuje się także i temperatura. W
Tatrach podczas dnia +1 st., ti
na nizinach od —4 do —8 st

Wiatry z kierunków wschodnich
i południowych. (jo)

i
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W SKRÓCIE
•

W OSLO odbył się w ponie
działek pogrzeb pierwszego se
kretarza generalnego ONZ
Trygve Lie, który zmarł przed
tygodniem na atak serca. W ce
remoniach pogrzebowych brali
m. in. udział król Norwegii O-
lav V i wiceprezydent USA
Humphrey.

PREMIER Sato omówił w po
niedziałek z kierownikiem urzę
du. obrony narodowej Japonii,
Aritą sprawę wyposażenia ja
pońskich sił lotniczych w po-
naddźwiękowe myśliwce amery
kańskie typu „Phantom”.

W PONIEDZIAŁEK przybyła
do Moskwy delegacja centralne
go zrzeszenia związków zawodo
wych Finlandii. Będzie ona o-

mawiać z przedstawicielami
związków zawodowych ZSRR
perspektywy dalszej współpracy.

AGENCJA AP powołując się
na egipski dziennik „Al-Ahram”
donosi z Kairu o rozstrzelaniu
egipskiego dezertera — szpiega
izraelskiego Shukri.

POWSZECHNA konfederacja
pracy Argentyny wypowiedzia
ła się za rozszerzeniem stosun
ków handlowych z krajami o-

bozu socjalistycznego.
REPUBLIKAŃSCY członkowie

kongresu przedłożyli prezyden
towi Nixonowi zrewidowany
projekt pomocy dla zagranicy,
który uległ drastycznym cię
ciom.

DR EURYCLIDES Zerbini do
konał w poniedziałek w klinice
w Sao Paulo trzeciej operacji
przeszczepienia serca. Dawcą był
23-Ietni mężczyzna, który po
niósł śmierć w wyniku strzela
niny. Stan 54-letniego pacjenta,
któremu wszczepiono serce, jest
dobry.

STUDENCI uniwerstyetu tech
nicznego w Ankarze podpalili
samochód ambasadora USA Ro
mera podczas jego wizyty na

uczelni. Młodzież demonstrowa
ła przeciwko niemu, przypomi
nając, że poprzednio odegrał
złowieszczą rolę w ambasadzie
USA w Sajgonie.

RZĄD brytyjski zamierza wy
datkować do 1977 r. sumę 1.080
min funtów na zakuu broni w

Stanach Zjednoczonych — m. in.
odrzutowych samolotów bojo
wych „Phantom” i rakiet „Po-
laris”.

OD 1 stycznia br. rozpoczęła
swoją działalność z inicjatywy
prezydenta

” " "

zambijska
ZANA.

STRAJK
cowników
go, który rozpoczął się 4 bm. o-

bejmuje coraz większą liczbę
przedsiębiorstw. Strajkujący do
magają się podwyżki płac, po
lepszenia warunków pracy i u-

bezpieczeń społecznych.
BRYTYJSCY studenci zaape

lowali do rządu o wystąpienie
W. Brytanii z NATO i poczy
nienie kroków w celu zlikwido
wania wszystkich bloków woj
skowych.

Kennetb Kaundy,
agencja prasowa

amerykańskich pra-
przemysłu naftowe-

RZĄDY grecki i cypryjski wy
rażają swoje życzenie „szyb
kiego i pokojowego rozwiąza
nia” problemu Cypru, oświad
czył arcybiskup Makarios, przed
swoim odlotem z Aten do Lon
dynu.

ZAKOŃCZYŁ się festiwal
„Rosyjska Zima” — jeden z

trzech dorocznych festiwali or
ganizowanych od lat w ZSRR.
Składają się na niego występy
artystów — przede wszystkim
muzyków, śpiewaków i tance
rzy.

W UBIEGŁYM roku w Japo
nii na skutek wypadków dro
gowych każdego dnia ginęło 39
esób.

INWAZJA handlarzy narkoty
ków

_

na Turcję trwa. Po incy
dencie w Stambule, gdzie ame
rykański „turysta” zastrzelił u-

biegłej soboty 4 osoby, nie da
jąc się aresztować policji tu
reckiej, w sobotę władze bez
pieczeństwa aresztowały stu
denta uniwersytetu w Chicago.
Policja znalazła w jego waliz
kach około 5 kg haszyszu.

PONAD 1000 barek i holowni
ków zostało uwięzionych w ju
gosłowiańskim porcie Nowy Sad
na Dunaju. Gruba powłoka lo
dowa, okrywająca rzekę spowo
dowała przerwę w nawigacji
między Jugosławią a Węgrami.

W SKRÓCIE
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Główne zadania szkolnictwa
po V Zjaździe PZPR

WARSZAWA (PAP)
Fod przewodnictwem mini

stra oświaty i szkolnictwa
wyższego — prof. dr Henryka

■Jabłońskiego, rozpoczęła się W

poniedziałek w Warszawie na
rada kuratorów okręgów
szkolnych. Omawiają oni plan
realizacji uchwał V Zjazdu
PZPR i zamierzenia resortu w

dziedzinie węzłowych proble
mów oświaty i wychowania,
konieczne są: dalsza korekta
rozlokowania szkół, zwiększe
nie liczby placówek mających
pełne warunki organizacyjne
do dobrej pracy, podnoszenie
sprawności szkoły i jej pozio-

mu. W przedsięwzięciach tych
uwzględnia się szkoły wszyst
kich typów, przede wszystkim
jednak szkolnictwo zawodo
we, w którym przewiduje się
intensywniejszy rozwój zasad
niczych szkół zwłaszcza przy
zakładowych i międzyzakłado
wych oraz wszelkich form
szkolnictwa rolniczego. Umie
jętne kierowanie młodzieży do
szkół tego typu jest jednak w

dużej mierze uzależnione od
dalszej rozbudowy sieci inter
natów.

Planuje się również doko
nanie pewnych zmian organi
zacyjnych i strukturalnych W

szkołach pomaturalnych. Prze
widuje się, że będą one rozwi
jane w tych działach gospo
darki i w tych zawodach, w

których wiedza wyniesiona z

liceum będzie traktowana jako
wstępne przygotowanie zawo
dowe.

Inne poczynania władz
oświatowych, mające ułatwić
szkole intensyfikację pracy
wychowawczej, m. in. zmie
rzają do realizacji nałożonego
przez ustawę zjazdową obo
wiązku weryfikacji wszyst
kich programów i podręczni
ków.

Prowokacyjne manewry

przy granicy CSRS
MOSKWA (PAP)

Przywódcy NATO przystąpili
do realizacji nowego prowoka
cyjnego planu, który doprowa
dzi do wzmożenia napięcia w

Europie. Z amerykańskich baz
lotniczych w stanie Kansas —

czytamy w komentarzu TASS —

rozpoczęto przerzucanie do Nie
miec zachodnich pierwszych od
działów wojsk USA,

Prowokacyjny charakter za
powiedzianych manewrów pod
kreśla Okoliczność, że mają się
one odbyć w rejonie Grafen-
woehr w Bawarii, w bezpośred
nim sąsiedztwie granic czecho
słowackich.

Należy również mieć na uwą-
dze, że nowa akcja wojskowa
jest przeprowadzana w momen
cie, gdy USA przy aktywnym
poparciu Bonn wywierają silny
nacisk na swych sojuszników za
chodnioeuropejskich, aby zwią
zać ich nowymi długotermino
wymi zobowiązaniami.

50-lecie stowarzyszeń
ekonomistów w Polsce

«SPORT@ SPOR®1

Biały Dom przed zmianę
lokatora

WASZYNGTON (PAP)
Ustępujący prezydent John

son przygotowuje się do wy
głoszenia przed Kongresem po
żegnalnego przemówienia
przed opuszczeniem Białego
Domu. W przemówieniu tym
przedstawi on również swoje
propozycje pod adresem przy
szłej administracji oraz złoży
sprawozdanie ze swojej dzia
łalności budżetowej. Nie wia
domo czy Johnson pojawi się
przed Kongresem osobiście czy
też prześle tradycyjnie napisa
ne na maszynie przemówienie
do odczytania.

Wizyta okrętów radzieckich

w Jemenie

KAIR (PAP)
Minister obrony oraz mini

ster spraw zagranicznych lu
dowej republiki Jemenu po
łudniowego odwiedzili w po
niedziałek jednostki marynar
ki radzieckiej, które przeby
wają z 5-dniową wizytą przy
jaźni w Adenie.

Zmiany w podziale administracyjnym kraju

Dlaczego zmniejszono liczbę gromad
' WARSZAWA (PAP)

W wyniku zmian przeprowa
dzonych ostatnio w podziale
administracyjnym kraju — licz
ba gromad w Polsce została

zmniejszona i wynosi od 1 sty
cznia br. 4672.

Przypomnij my, że zasadnicza
reforma podziału administra
cyjnego wsi miała miejsce przed
14 laty — w miejsce ok. 3 tys.
gmin utworzono wówczas 8790
gromad. W latach 1958—61 ich
liczba uległa zmniejszeniu o
blisko 3560 — co wiązało się z

procesem decentralizacji i decy
zjami dotyczącymi rozwoju rol
nictwa.

W ub. r. istniały w kraju 5232
gromady. Bliższa analiza wyka
zywała jednak, że w konkret
nym podziale terytorialnym
zachodziły poważne dyspropor
cje. Tak np. istniały powiaty
liczące 4 gromady (jak np. wo
liński) i dzielące się aż na 45
gromad (Kielecki). Występowa
ły też zbyt wielkie różnice, je
śli chodzi o czynniki, jakie de
cydują o sile lub słabości bazy,

na której działają rady groma
dzkie. Różnice dotyczące za
równo liczby mieszkańców, jak
i areału użytków rolnych, licz
by gospodarstw itp. średnia
krajowa liczby ludności w gro
madzie wynosiła w ub. r. 3
tysiące osób — rozkładała się
ona jednak nierównomiernie.
Były (i są) gromady liczące po
nad 15 tys. mieszkańców, a na
wet — pojedyncze — ponad 10
tysięcy, jak np. gromada An
drychów. Na drugim biegunie
— były gromady liczące zaled
wie po kilkuset mieszkańców.
W takich małych i słabych gro
madach realizacja zadań stoją
cych przed radami narodowy
mi m. in. w zakresie poprawy
warunków życia ludności wiej-

skiej — rozwoju placówek kul
turalnych, służby zdrowia 1 o-

czywiście, rozwoju ekonomicz
nego — napotykała na znaczne

trudności.
Po dokładnej analizie »ytua-

cji w terenie prezydia woje
wódzkich rad narodowych za
proponowały zniesienie lub
przyłączenie do sąsiednich —

635 gromad. Rada Ministrów za
twierdziła te wnioski w odnie
sieniu do 608 gromad. Znaczna
większość z nich została przy
łączoną do gromad silniejszych
gospodarczo. Z pozostałych —

zniesionych — utworzono 51 no
wych, tym razem większych już
gromad, o odpowiednich zaso
bach gospodarczych i ludno
ściowych.

Z prac Sejmu
ES

Francja wstrzymuje wszelkie

dostawy broni dla Izraela
PARYŻ (PAP)

Agencja France Pręsse pi-
sze z Tel Awiwu:

„Paryski korespondent pań- nictwo" wojskowe. Decyzja ta

stwowego radia izraelskiego — sprecyzował korespondent
— jest bardzo ściśle przestrze
gana od ubiegłego piątku.

Zdaniem obserwatorów izra
elskich, wszystkie wskazów
ki świadczą, że rząd fran
cuski powziął tę decyzję w

następstwie napaści komando
sów izraelskich na lotnisko w

Bejrucie.

stwowego radia i

poinformował w poniedziałek,
że francuskie embargo na do
stawy broni i sprzętu wojsko
wego do Izraela, które dotych
czas obejmowało jedynie sa
moloty „Mirage” zamówione
we Francji, zostało ostatnio
rozszerzone na wszystkie ty
py broni i sprzętu wojskowe-

go. Dotyczy ono m. in. części
zamiennych do samolotów u-

żywanych przez izraelskie lot*

(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

prowadzaniu inspekcji nie
mogą ograniczać się tylko do
spraw związanych ze speku
lacją i nadużyciami, z po
minięciem spraw dotyczą
cych zaopatrzenia rynku
wewnętrznego oraz jakości
artykułów.

W Sejmie znajdują się
również 3 projekty ustaw do
tyczące kodyfikacji prawa
sądowego: kodeks karny oraz

przepisy wprowadzające ko
deks karny, kodeks postępo
wania karnego, oraz przepi
sy Wprowadzające kodeks po
stępowania karnego, kodeks
karny wykonawczy. Te doku- .. -.

menty będą w tym roku dencji Seunu.

przedmiotem dalszej inten
sywnej analizy poselskiej.

Najbardziej zaawansowane

są prace nad projektem ko
deksu karnego.

Należy sądzić, że jeszcze w

bieżącej kadencji wspomnia
ne trzy projekty prawa kar-

nego zostaną przez Sejm u-

chwalone. Będzie to jednym
z najpoważniejszych elemen
tów dorobku ustawodawcze
go Sejmu w obecnej kaden
cji.

Należy sądzić, że począw
szy od lutego br. komisje
przystąpią do podsumowania
swojej pracy w IV kadencji,
a wraz z tym do formuło
wania wniosków dla przysz
łego Sejmu.

Zgodnie z przepisami, obec
na kadencja Sejmu kończy
się 30 maja br. Rada Pań
stwa zarządzi nowe wybory
nie później niż na miesiąc
przed upływem obecnej ka-

Jakie stanowisko obejmie Smrkovsky?

Z braku węgla przedłużono
ferie w szkołach słowackich

PRAGA (PAP)
Biuro KC KPCz. do spraw

kierowania pracą partyjną w o-

kręgach czeskich omówiło na

poniedziałkowym posiedzeniu
problemy związane z utworze
niem Zgromadzenia Federalne
go CSRS. Równocześnie prze
dyskutowano propozycje, uwagi
krytyczne, poglądy i postulaty
partyjnych i społecznych orga
nów i organizacji oraz obywate
li okręgów czeskich którzy w

tej sprawie zwrócili się do Ko
mitetu Centralnego KPCz. —

donosi agencja CTK.
Biuro opowiada się w związku

z tym za przestrzeganiem, od
początku wprowadzenia federal
nej struktury państwa, prawa
do objęcia stanowiska przewod
niczącego zgromadzenia federal
nego przez przedstawiciela naro
du słowackiego, powinien to być
człowiek cieszący się poważa
niem, zaufaniem i autorytetem
narodu czeskiego i słowackiego.

Biuro zaleca także, aby Josef
Smrkovsky został wysunięty ja
ko kandydat na stanowisko
przewodniczącego izby narodów,
a równocześnie na stanowisko
zastępcy przewodniczącego
zgromadzenia federalnego C§RS.

MOSKWA (PAP)
Wnocy z5na6stycznia

wyjechała do Pragi delegacja
specjalistów radzieckich, na

której czele stoi W. Koniusz-
ko, członek państwowego ko
mitetu rady ministrów ZSRR
do spraw nauki i techniki. O-
mówi ona z kolegami czecho
słowackimi praktyczne kroki
mające na celu urzeczywist
nienie uchwał XI sesji stałej
podkomisji do spraw współ
pracy naukowo-technicznej
między ZSRR a CSRS, która
odbyła się niedawno w Mos
kwie.

Obecnie około 200 instytu
tów naukowo-badawczych i

przedsiębiorstw oraz 22 mini
sterstwa ZSRR i Czechosło
wacji opracowują wspólnie
przeszło 800 problemów nau
kowych i technicznych, obej
mujących wszystkie podsta
wowe gałęzie gospodarki.

Cała prasa czechosłowacka
publikuje artykuły poświęco
ne pierwszej rocznicy stycz
niowego plenum KC KPCz.

Wszystkie dzienniki zwracają
uwagę, że plenum to przeszło
już do historii, tak jak i do
potocznego języka polityczne
go wszedł nowy termin: poli
tyka postycznlowa. Treścią
tej polityki — piszą dzienni
karze — jest demokratyzacja
społeczeństwa socjalistyczne

go, naprawa błędów przeszło
ści i usunięcie tych szkód,
które krępowały rozwój w

szerokim tego słowa znacze
niu.

♦
Zgodnie z informacjami na

pływającymi z Bratysławy, ze

względu na aktualne trudnoś
ci z węglem słowackie minis
terstwo oświaty postanowiło
przedłużyć ferie zimowe w

szkołach podstawowych i
średnich Słowacji do 13 bm.
Jak głosi opublikowany w tej
sprawie komunikat, rząd sło
wacki rozważa obecnie kroki,
jakie należy podjąć dla opa
nowania krytycznej sytuacji
w dziedzinie zaopatrzenia w

opał. .

WARSZAWA (PAP)
50 lat temu — w końcu 1918 r. — powstało w Polsce

pierwsze towarzystwo ekonomiczne w Warszawie. Podo
bne organizacje powstały wkrótce w Krakowie, Poznaniu
i Lwowie. Z okazji 50-lecia stowarzyszeń ekonomistów w

Polsce odbyło się w poniedziałek, w gali lustrzanej pała
cu Staszica w Warszawie uroczyste spotkanie. Przybyli
na nie: Bolesław Jaszczuk, Stefan Jędrychowski, Stefan
Ignar i Eugeniusz Szyr.

B. Jaszczuk przekazał działaczom Polskiego Towarzy
stwa Ekonomicznego, kontynuatorom tradycji pierwszych
stowarzyszeń ekonomistów w Polsce, serdeczne pozdro
wienia od kierownictwa partii i rządu. Nawiązując do hi
storii polskiej myśli ekonomicznej stwierdził on, że po
czesne miejsce zajmuje w niej kierunek marksistowski.
Wielu działaczy KPP wniosło dużo cennych analiz do do
robku polskich nauk ekonomicznych. Po wojnie pozycja
ekonomistów w społeczeństwie polskim zmieniła się w

sposób istotny. Stworzono im możliwości udziału w akty
wnym kształtowaniu rozwoju gospodarki narodowej, wraz

z klasą robotniczą i inteligencją techniczną.
Nawiązując do V Zjazdu partii, mówca podkreślił wagę

stałego postępu w metodach planowania i zarządzania,
szczególnie zaakcentowanego w uchwale zjazdowej.

Referat programowy wygłosił prof. dr Józef Pajestka,
prezes zarządu głównego Polskiego Towarzystwa Ekono
micznego. Zebrani wysłuchali też wspomnień nestora pol
skich nauk ekonomicznych prof. Edwarda Lipińskiego.

Polski sklep otwarto

w Sofii

SOFIA (PAP)
W sobotę rano przyjął pier

wszych klientów polski sklep
uruchomiony przy centralnej
ulicy Sofii — Bulwarze Ro
syjskim. Sklep jest placówką
Ośrodka Kultury Polskiej,

który zostanie wkrótce otwar
ty po generalnym remoncie.
Sklep w pewnym stopniu sta
nowi odpowiednik otwartego
niedawno w Warszawie maga
zynu „Sofia”. Oferuje on bo
gaty wyból wyrobów polskiej
sztuki ludowej, książek, płyt,
ceramiki itp. będzie on także
prowadził sprzedaż polskich
czasopism.

Noworoczne spotkanie
z aktywem miechowskim

W Miechowie odbyło się tra
dycyjne noworoczne spotkanie
Egzekutywy KP PZPR z akty
wem komitetów gromadzkich
partii. Dokonano na nim pod
sumowania osiągnięć powiatu
we wszystkich dziedzinach ży
cia. Za największe sukcesy w

minionym roku uznano wybu
dowanie 40 km nowych dróg,
uzyskanie najwyższych dotąd
plonów z ha, bo aż 25,6 q.

Nastąpił też znaczny przy
rost organizacji partyjnej, do

których przystąpiło 639 no
wych towarzyszy.

I sekretarz KP PZPR w Mie
chowie tow. H. Kostecki w

krótkim wystąpieniu serdecz
nie podziękował całemu akty
wowi za całoroczną pracę,
efektem której są tak duże
osiągnięcia, (zs)

Cenne zobowiązania WZR

i llliu.

Bronisław Troński |

6 bm. Dyrekcja i Samorząd
Robotniczy Wojskowych Za
kładów Remontowych w Kra
kowie, jako pierwsi
tego typu zakładów)
przesłały do Depart.
nia MON meldunek

_ ___ ,,

ciu, w ostatnich dniach, przez
załogę zobowiązań wartości
1:514.225, zł — dla uczczenia

(spośród
w kraju,
Uzbroje-
o podję-

25-lecia PRL. Podobny meldu
nek przekazała Rada Zakła
dowa Zarządowi Okręgu ŻZM.

Wojskowe Zakłady Remon
towe wzywają pozostałe za
kłady podległe MON, jak rów
nież inne zakłady branży me
talowej naszego okręgu —■do
podejmowania podobnych zo
bowiązań. (Iw)

ES sza

NAJWAŻNIEJSZE...
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)
r.ych i polepszenie ich jakoś
ci...

Inż. Edward
________

naczelnik PKP w Nowym Są
czu:

— 1908 r. — zdobyliśmy na

własność sztandar we współ
zawodnictwie ogólnopolskim.
W eksploatacji — wykorzysta
niu wagonów mieliśmy naj
lepsze wyniki w ciągu ostat
nich 25 lat.

—- Bieżący rok, to jest 1969
r. będzie w naszym rejonie
kolejowym charakterystyczny,
gdyż zobowiązania kolejarzy
Nowosądecczyzny, podjęte z o-

kazji V Zjazdu umożliwią, po
mimo trudnych warunków te
chnicznych, zwiększenie zapla
nowanych przewozów liniami
PKP tego rejonu Polski. A
przecież właśnie przez nasze

stacje graniczne przechodzą
liczne towary z różnych kra
jów jak np. Czechosłowacji,
Węgier, Bułgarii, Rumunii...
W dużej mierze są to towary
spożywcze wymagające szyb
kiego transportu. W tym roku
obiecujemy przekazać odbior
com w różnych regionach Pol
ski o 2.000 wagonów więcej
towarów przechodzących przez
nasze stacje.

Mgr Władysław Kozłowski
— dyrektor Skawińskich Za
kładów Koncentratów Spo
żywczych:

—- Najważniejsze w 1868 r.

Malinowski

było dla naszego zakładu do
prowadzenie gazu oraz dopro
wadzenie specjalnymi ruro
ciągami pary ze skawińskiej
elektrowni. Te dwie inwesty
cje będące w ścisłym powią
zaniu z modernizacją naszego
— powiedzmy sobie szczerze
— niezbyt nowoczesnego za
kładu — pozwoliły na duże
podniesienie warunków bez
pieczeństwa i higieny pracy
oraz na podniesienie jakości
produkcji. Najlepszym tego
dowodem jest zdobycie przez
nasz zakład dziesięciu zna
ków pierwszej jakości pro
dukcji w skali krajowej.

— 1969 r. przyniesie nam

trzykrotne zwiększenie pro
dukcji makaronów dzięki u-

ruchomieniu nowych Urzą
dzeń. Spodziewamy się rów
nież rozpoczęcia produkcji
ekstraktu kawy oraz zwięk
szenia asortymentu m. In.
przez rozpoczęcie produkcji
tzw. paluszków serowych...

Inż. Józef Skrężyna — dy
rektor Krakowskiego Przed-

Hokeiści Podhala i Cracovii

goszczą Włókniarza i Legię
Jutro i w czwartek po ligo

wej przerwie, ruszą ostatnie
pojedynki w lidze hokejowej
które dadzą ostateczną odpo
wiedź które z zespołów walczyć
będą o tytuł mistrza Polski. Po
dwóch zwycięstwach zespołu
mistrza Polski GKS Katowice
odniesionych w Warszawie i

Zgierzu zespól katowicki ma

największe szanse na zakwali
fikowanie się do wielkiej czwór
ki. Sądząc z ostatnich rezulta
tów jakie uzyskuje zespół mi-
trza i w tej grupie na pewno
będzie miał wiele do powiedze
nia w końcowym rozrachunku.
Zanim tak się stanie poczekać
jeszcze musimy na nadchodzą
ce mecze bo jeszcze przecież
szanse na medalowe lokaty ma
ją zespoły Górnika Murcki, Na
przodu Janów a i Polonia chcąc
znaleźć się w finałowej czwór
ce musi zanotować zwycięstwa.

Spokojni jesteśmy natomiast
o zespół „Podhala”. Nowotarża
nie grają dwa ostatnie spotka
nia na własnym lodowisku z

przeciwnikami którzy nie po
winni sprawić im większego
kłopotu.

Jutro Podhale gra z najsłab
szym zespołem I-ligl Włóknia
rzem a w czwartek podejmuje

Legię. Zespół z Nowego Targa
nie próżnował w czasie przer
wy i o tę drużynę możemy był
spokojni że w tegorocznej bata
lii o mistrzowski tytuł odegri
należną sobie rolę.

Cracoyia gra dziś o godz. 11
na sztucznym lodowisku przj
ul. Siedleckiego z Legią W-wi
a w czwartek podejmuje Włók1
niarza Zgierz. W tych pojedyn
kach „biało-czerwoni” są fa
worytami i na pewno potwier
dzą to, dobrą formą i sportowy
walką. Zwłaszcza mecz z Legi,
zapowiada się bardzo interesu
jąco.

W pozostałych meczach grająi
środa: Katowice — Naprzód Ja-
nów i Murcki — Baildon,
Czwartek — zmiana par.

A oto aktualna tabela:

1. Pomorzanin 16 22 76:45
2. Podhale 16 22 63:37
3. Katowice 16 20 67:23
4. Polonia 16 20 96:68
5. Murcki 16 18 51:62
6. Naprzód 14 16 51:50
7. Baildon 14 13 78:52
8. Cracovia 16 13 61:67
9. Legia 16 10 66:71

10. Włókniarz 16 2 37:161

Łyżwiarski „Puchar Tatr“ zakończony
W niedzielę zakończył się W

Zakopanem łyżwiarski „Pu
char Tatr”. W ramach tego
pojedynku krajowej czołówki,
reprezentacja Warszawy roze
grała mecz z zespołem Deven-
ter (Holandia). Jak było do
przewidzenia goście odnieśli
druzgocące zwycięstwo 57,237
pkt. wielobojowych.

Zespół Deventru to aktual
nie druga reprezentacja Ho
landii. W czasie tych zawodów
Polacy ustalili trzy rekordy
Polski. W wieloboju kobiet re
kord pobiła Romana Troicka
(Sarmata) 202,883 pkt. Poprze-

Sezon narciarski

Kształtstołu i kształt wojny

Naszej drogiej koleżance
1 współpracowniczce

JANINIE

ANTONOWICZ

składamy wyrazy
głębokiego współczucia
z powodu śmierci Męża.

Dyrekcja, Rada Zakładowa
i współpracownicy

i Rolniczego Rejonowego
Zakładu Doświadczalnego

w Łosiowie.

siębiorstwa Instalacji Budo
wnictwa:

— Rok 1968: uruchomienie
produkcji zbiorników ciśnie
niowych dla potrzeb sanitar
nych. Będziemy produkować
je dla całego kraju. Wszyst
kie technologiczne i technicz
ne. trudności udało nam się
pokonać i w tej chwili już
rozwijamy front produkcyjny.

— Rok 1969: boimy się nie
spodzianek w zaopatrzeniu w

materiały elektrotechniczne i
sanitarne. Życzyłbym sobie
w tym roku — po pierwsze
lepszych i regularniejszych
dostaw materiałowych, po
drugie — bardziej rytmiczne
go frontu robót i tu- robię u-

kłon w stronę współwyko*
nawców robót budowlanych
w naszym regionie. Specjal
nie kłaniam się nisko w stro
nę wykonawców dokumenta
cji—naraziemamztądo
kumentacją dużo trudności.
No i jeszcze ogólnie — od
dwudziestu lat czekamy na

polepszenie naszego zaplecza
technicznego. Dokumentacja
ta jest już w opracowaniu...

BREIT

. w
Seson narciarski jest w .pełni.

W najbliższych dniach naszych
reprezentantów oczekuje seria
startów w poważnych między
narodowych zawodach. Zjaz
dowcy spóźnili się na pierwsze
tegoroczne zawody o puchar
świata i rozpoczną od Wengen.
W dniach 11—12 bm. wystąpią
tam A. Bachleda Ćwikła, Trze
bunia i Kaim,

W międzynarodowych zawo
dach w konkurencjach klasycz
nych w Klinąuenthal 10—12 bm.
startować będzie grupa polskich
biegaczek — Biegunówna, Bud
ną, Czerniawska, A. Duraj,. Z.
Gąsienica, Chromik.

12 bm. w Semeringu wystąpią
trzej nasi młodzi skoczkowie —

Daniel Gąsienica, Krzysztofiak i
Kubica.

Ciekawą imprezą jest puchar
Europy juniorów w konkuren
cjach alpejskich. Zawody roze
grane zostaną w dniach 9—11
bm. W Madonna di Campilio.
Startować mogą zawodniczki i
zawodnicy do 18 lat. Do zawo
dów o puchar Europy zgłosiły

Terminy spotkań
Górnika Zabrze w Bogocie

W dniu 12 bm. w Bogocie
rozpoczyna się międzynarodo
wy turniej piłkarski, w któ
rym wystąpi także mistrzow
ska drużyna Polski — Górnik
Zabrze.

Pierwszym przeciwnikiem
polskich piłkarzy będzie miej
scowy zespół Santa Fe. Spot
kanie to rozegrane zostanie na

inaugurację turnieju. Oto ter
miny meczów Górnika Zabrze:
12bm. — zSantaFe,17bm. —

z Millionarios, 19 bm — z dru
żyną Węgier.

Zawiadomienie DOKP

Zawiadamia się podróżnych, ko
rzystających z usług PKP, że w

dniach 8, 9 i 23 stycznia br., od
godz. 7.10 do 15.10, pociągi relacji
Kraków—Niepołomice będą kur
sować tylko do stacji Podłęże.

Na odcinku Podłęże—Niepołomi
ce 1 z powrotem podróżni będą
przewożeni autobusami PKS.

dni rekord należał do Heleny
Pilejczyk i wynosił 202,932 pkt,

Andrzej Święcicki z Legii
W-wa ustanowił rekord Polski
w wyścigu na dystansie 5 tys,
m wynikiem 8.15,6, a mimo to

uplasował się dopiero na dzie
wiątym miejscu. Ostatni re
zultat lepszy od rekordu Pol
ski uzyskał Henryk Szandala
z Elbląga w wieloboju męż
czyzn. Jego rezultat 184,640
pkt.

Nadmienić należy, że wszy
scy zawodnicy holenderscy na

torze zakopiańskim pobili swa

życiowe rekordy.

się reprezentacje 15 państw a w

tym także i Polska. W naszej
8-osobowej ekipie są m. in.
dwaj młodzi utalentowani zjaz
dowcy J. Bachleda 1 J. Derezl-
ński.

Na trzy zagraniczne starty
wyjeżdżają polskie narciarki
Majerczyk, Trzybunia i Lipow
ska. Wystąpią one w zawodach
w konkurencjach alpejskich w

dniach 13—15 bm. w Schrunz,
18—19 bm. w Maiborze i 23—26
bm. w Saalfelden.

W połowie miesiąca biesm^zkl
i skoczkowie startować będą w

Leningradzie, a specjaliści od
kombinacji klasycznej w La
BrassUs.

106 m na Dużej Krokwi

Czołówka naszych skoczków
narciarskich przeprowadziła w

poniedziałek, 6 bm., pierwszy
w tym sezonie trening na Du
żej Krokwi w Zakopanem.

Trening odbył się w ideal
nych warunkach, na bardzo

szybkim śniegu, toteż zawod
nicy uzyskiwali doskonałe wy
niki.

Najdłuższy skok dnia — 106
m, wykonał Józef Przybyła. Z

pozostałych kadrowiczów naj
dalej skoczyli Sławomir Kar-
daś — 101 m, Leszek Nadar-
kiewicz —- 99 m, Marian Gay-
czak — 98 m oraz Marian Li
gocki — 97 m.

Warto przy okazji przypo
mnieć, że rekord Krokwi usta
nowiony ubiegłej zimy wynosi
109 m i należy do Józefa Przy
były.

(OD STAŁEGO KORESPON
DENTA AGENCJI ROBOTNI
CZEJ W NOWYM JORKU)

Pani Ludwig z nowojorskie
go Brooklynu w liście do swej
gazety skomentowała parys
kie spory o kształt stołu roko
wali zwracając uwagę, iż nikt
się jakoś nie kłóci o kształt
drewnianych trumien dla a-

merykańskich żołnierzy.
Jeśli wierzyć ankiecie Gal-

lupa, większość odpowiadają
cych oświadczyła, że przerwa
nie walk jest ważniejsze od
„zadowalającego rozwiązania
politycznego”.

Jeszcze poważniejsza więk
szość uważa, że reżim, sajgoń-
ski utrudnia „honorowe roz
wiązanie”. W tutejszej prasie
wiadomości z Paryża przyno
szą na przemian nadzieje, iż
negocjacje rozpoczną się już
w najbliższych dniach i prze-

powiednie, że impas potrwa
jeszcze całe tygodnie.

Wielu amerykańskich ko
mentatorów zgadza się, iż saj-
gończykom nie spieszy się d.o
negocjacji, a tym bardziej do
zawieszenia broni. Każdy
dzień zwłoki opóźnia w ich
przekonaniu chwilę, kiedy od
działy USA zaczną wycofywać
się z połud.niowego Wietnamu.

Mimo wielokrotnych zapew
nień, iż Stany Zjednoczone nie
będą nikogo zmuszały do rzą
du koalicyjnego, sajgończycy
podejrzewają, że to ich właś
nie czeka na pewnym etapie
rokowań.

O potrzebie rozwiązania ko
alicyjnego uważają za właści
we mówić nawet jastrzębie z

amerykańskiego senatu, jak
senator Dirksen. który wyraża
nadzieje, iż Nixon zaostrzy
połitykę wojenną, a zarazem
— jednym tchem — dodaje,

iż południowych Wietnamczy
ków trzeba będzie skłonić do
zgody na rząd koalicyjny z

NFW.

Według publicysty Sulzber-
gera rzeczą, której ponoć chcą
wszyscy jest usunięcie wice
prezydenta Ky. Wzrastają pre
sje, aby pozbyć się Ky — pi-
sze Sulzberger z Paryża, do
dając, że Stany Zjednoczone
trzymają w zanadrzu genera
ła Minh, który powrócił z e-

migracji do Sajgonu, ma po
wiązania z grupami buddy
stów i mógłby stanąć na cze
le rządu tymczasowego.

W doniesieniach z Sajgonu
obawy przed nową ofensywą
partyzancką, które skłoniły
władze sajgońskie do ustawie
nia zasieków w centralnej czę
ści miasta, przeplatają się , ż

urzędowym, optymizmem, że
wojna idzie wprost świetnie.

Do nowych formacji, które
mają jakoby przybliżyć zwy
cięstwo Amerykanów i saj-
gończyków należą jednostki
terrorystyczne organizowane
na szczeblu lokalnym przez a-

gentów amerykańskiej _

Cen
tralnej Agencji Wywiadow
czej. Mają one ustalić, kto i

gdzie jest miejscowym przed
stawicielem Vietcongu, a po
ustaleniu odnaleźć go i ująć
lub zabić. Korespondent ame
rykański Z. Grant podaje ż
południowego Wietnamu, że
w pewnym rejonie amerykań
ski komendant oddziałów ter
rorystycznych wyznaczył 100
tysięcy plastrów nagrody za

głowę lokalnego przywódcy
Narodowego Frontu Wyzwo
lenia. Ten ostatni odpowiedział
ofertą 200 tysięcy plastrów za

głowę amerykańskiego agenta.
BARTOSZ JANISZEWSKI

W dniu 3 stycznia 1969 roku zmarl

ANTONI GRABSKI
towarzysz sztuki drukarskiej.

Zmarły był długoletnim pracownikiem Krakowskiej Drukarni
Prasowej — odznaczony Krzyżem Kawalerskim Orderu Odro

dzenia Polski 1 wielu innymi.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu Rakowickim w dniu
8 stycznia br. o godz. 13.30.

DYREKCJA 1 SAMORZĄD ROBOTNICZY

Dnia 5 stycznia 1969 r. zmarł nagle, w wieku 64 lat

inż. JAN ANTONOWICZ
dyrektor Rolniczego Rejonowego Zakładu Doświadczalnego

w Łosiowie.
W Zmarłym tracimy nieocenionego współpracownika, wy

chowawcę kilku pokoleń rolników, zasłużonego organizatora
rolnictwa opolskiego.

Cześć Jego pamięci!
DYREKCJA, RADA ZAKŁADOWA, POP PZPR

i PRACOWNICY RRZD w Łosiowie

Kolejne niespodzianki
w biathlonie

Przygotowująca się do mi
strzostw świata w Zakopanem,
czołówka naszych biathlonistów,
ponownie stanęła na starcie za
wodów kontrolnych. Seniorzy
startowali na dystansie 20 km a

juniorzy na 15 km. W konkuren
cji seniorów nieoczekiwane
lecz bardzo pewne zwycięstwo
odniósł wicemistrz świata z ro
ku 1966 Józef Sobczak Gąsieni
ca. Wykazał on doskonałą formę
biegową i niezłą dyspozycję
strzelecką. Czołowi zawodnicy
świata roku ubiegłego — Stani
sław Łukaszczyk i Stanisław
Szczepaniak zajęli dopiero 5 i 6
miejsca.

Pewny kandydat na pierwsze
miejsce w konkurencji juniorów
Andrzej Rapacz, musiał się tym
razem zadowolić drugą lokatą.
Pokonał go bardzo dobry bie
gacz Wojciech Truchan, który
otrzymał za nietrafne strzały 5
minut karnych, podczas gdy Ra
pacz miał 6 minut karnych.

Zapaśnicy Legii
wyjeżdżają do Szwecj'i

Po raz pierwszy od dłuższego
czasu startować będą w Szwe
cji polscy sportowcy. W dniach
24—26 bm. odbędzie się w miej
scowości Klippan doroczny mię
dzynarodowy turniej zapaśni
czy w stylu klasycznym. Do
tychczas brała w nim udział re
prezentacja Polski. W tym roku
władze Polskiego Związku Za
pasów postanowiły przekazać
ten kontakt czołowemu pol
skiemu klubowi — WKS Legii
Warszawa. W turnieju, obok
Legii, startować będą zapaśnicy
Związku Radzieckiego, NRD,
NRF, Bułgarii, Norwegii, Danii,
Finlandii, Szwecji oraz repre
zentacja miasta Klippan.

Start zapaśników polskich w

doborowym towarzystwie jakie
zbierze się w turnieju w Klip
pan będzie sprawdzianem przy
gotowań naszej czołówki do u-

działu w mistrzostwach świata
w Argentynie. Nie jest wyklu
czone, że drużyna Legii w.yje-
dzie do Szwecji
kilkoma

__ ___

narodowej przewidzianymi do
udziału w mistrzostwach świa
ta.

wzmocniona
zawodnikami kadry

Noworoczny turniej
siatkarzy TKKF

Żywotne Ognisko TKKF
w Brzesku zorganizowało z

okazji Nowego Roku turniej
w siatkówce trójek. W cieka
wej imprezie wzięło udział 11

zespołów. Najlepszym zespo
łem okazała się drużyna: Ko
stecki, Zaczyński i Grodkow-
ski.

Uczmy się pływać
Krakowski Okręgowy Zwią

zek Pływacki organizuje w naj
bliższych dniach kursy nauki
pływania dla dzieci i dorosłych.
Informacje i zapisy w biurze
KOZP Kraków, Basztowa 6
pok. 3 telefon 229—23 w godzi
nach od 12.00 do 14.00, ponadto
we środy i piątki od godz. 18.00
do 20.00.

W kilku wierszach

® W meczu o Klubowy Pu
char Europy w koszykówce
mężczyzn, koszykarze CSKA
Moskwa zwyciężyli zespół mi
strza NRD Vorwaerts Lipsk
75:72 (34:35). Ponieważ w pierw
szym meczu zwycięstwo także
zanotowali koszykarze radziec
cy oni awansowali do dalszych
spotkań pucharu.

• W międzypaństwowym
spotkaniu piłkarskim Meksyk—
Włochy uzyskano rezultat remi
sowy 1:1 (0:0). Mecz rozegrano
w stolicy Meksyku.

• Z cyklu spotkań elimina
cyjnych do piłkarskich mi
strzostw świata rozegranych w

Rakarze Senegal pokonał Maro
ko 2:1.

8 Piłkarze czechosłowackiego
zespołu Spartaka Trnava roze
grali w San Jose w Kostaryce
spotkanie z mistrzem tego kra
ju Saprissa. Spotkanie zakoń
czyło się wynikiem remisowym
2:2.
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Nelly Zachajkiewicz $

STARY
CZŁOWIEK...

W
Wierzbanowej w

pow. myślenickim
droga zimą za
marznięta. Do Cie
ślików idzie się

jak po grudzie.
Nawet koniom ciężko. Dom
ich usytuowany jest na sa
mym końcu wsi. Czy można

go nazwać domem? Do nie
dawna mieszkali w nim ra
zem. Cieślikową zabrała teraz

sąsiadka. Wyjaśnia: „Ja nie
sąsiadka, ja obca. Nic z tego
nie mam. Babem oprała, o-

czyściła, bo nie było, pani,
rady. Kaszle niemożliwie. Wi
no z masłem jej daję. Oni
chcieli z Cieślikiem, żeby ich
brać oboje. Na dwoje — po
wiem prawdę — to ja się nie
godzę. Łeb bym se z tymi
dwoma urwała jak się pocho
rują. Kobieta ma kawałeczek
pola, obowiązuje się odpisać.
Ja już pogrzeb opłacę. Prosi,
no to trzeba mieć miłosier
dzie. Przecie to nie pies, ni
kot. Trzeba temu dać co jeść.
Ja jestem tyż tako miłosier
no, bo nie wiem kto mnie na

ostatek weźmie. Jak mi odpi
sze, to będę ją chować do sa
mej śmierci...”. Z kąta odzy
wa się stara wychudzona ko-

Nauka
w służbie

sadownictwa
i rolnictwa

Prezydium WRN w Krako
wie zapoznało się z działalno
ścią Instytutów Naukowo-Ba
dawczych: Mechanizacji i Elek
tryfikacji Rolnictwa, Meliora
cji i Użytków Zielonych, Ho
dowli i Aklimatyzacji Roślin,
Zootechniki, Sadownictwa. W

wyniku analizy działalności
tych placówek Prezydium pod
jęło uchwałę w sprawie współ
pracy instytutów rolniczych i
zakładów naukowo - badaw
czych z Wydziałem Rolnictwa
1 Leśnictwa Prez. WRN w za
kresie upowszechniania postępu
rolniczego.

Dziś informujemy Czytelni
ków o pracy Zakładu Naukowo-
Badawczego Instytutu Sadow
nictwa w Brzeżnej, pow. Nowy
Sącz.

Głównym zadaniem Zakładu
jest prowadzenie doświadczeń z

zakresu sadownictwa i wdra
żanie wyników naukowych do
praktyki. Tematyka prac obej
muje głównie aktualne proble
my podgórskiego sadownictwa.
Wyniki badań tu przeprowadza
nych wykorzystuje się w co
dziennej praktyce, np. w zakre
sie doświadczeń odmianowo-po-
równawczych, uprawowa - na
wozowych, ochrony czy cięcia
drzew. Zastosowano je przy se
lekcji, dla terenu podgórskiego,
kilku cennych odmian jabłoni,
śliw, truskawek, agrestu, porze
czki. Z odmian tych uzyskano
znacznie wyższe zbiory owo
ców, niż z dotychczas uprawia
nych gatunków. Również osiąg-
gnięto wysoką efektywność z

nawożenia mineralnego w sa
dach śliwkowych. Obliczono, iż
jedna złotówka wydana na na
wozy, przynosi średnio 30 zł
czystego dochodu! Dzięki stoso
waniu odpowiedniej metody
przycinania drzew przyspieszo
no owocowanie młodych, o co

najmniej trzy lata i wzmocnio
no owocowanie drzew starszych.
Podobne korzyści daje naukowa
metoda walki z chorobami i
szkodnikami sadów i ogrodów.

Na terenie Instytutu istnieie
80-hektarowy sad doświadczal
ny. Zastosowanie postępu rol-

bieciha z błyszczącymi ocza
mi. Przytakuje. O gospodyni
mówi: „Chodzi koło mnie, że
by tak własna matka była. A

stary ma swój osobliwy ma
jątek, niech .idzie kej chce...”.

Dokąd pójdzie stary An
drzej? Co on myśli. Trzeba

go zapytać tym bardziej, że

mdlący zapach gotującego się
królika wygania z niewie-
trzonej iżby.

Chałupa Cieślików jest zna
cznie oddalona od domostwa
„miłosiernej” sąsiadki. An
drzej Cieślik został na swoim,
chociaż chałupa — mówi —

bidna i zła. Dziwne, że się
jeszcze nie rozleciała, a ogień
z rozwalonego komina nie o-

garnął tego całego, zmursza
łego . dobytku. Może dlatego,
że wilgoć ścieka po ścianach.
Stary Cieślik postanowił od
nowić chałupę. Wapnem
właściwie wodą z wapnem i
starą szmatą. Wilgoć jeszcze
gorsza, a na śliskich, brud
nych ścianach nie znać tego
malowania. Jak skończy, pój
dzie do żony, zobaczy jak jej
tam. Powiedział: „idź się ba
bo zagrzej, a jak ciepło bę
dzie, wracaj na swoje śmieci.
Na starość się rozłączać? —

niczego i naukowych metod da
je tu nadspodziewane wyniki.
Jeśli w r. 1965 wyprodukowa
no 103 tony owoców, to w r.

1967 — uzyskano 225 ton, zaś
w roku ubiegłym sad doświad
czalny dostarczył prawie 300
ton! Według przewidywań w r.

1970 zbiory osiągną około 500
ton owoców.

W ciągu ostatnich dwóch lat
Zakład wyhodował i sprzedał 25
tys. drzewek i 60 tys, krzewów
owocowych, wypracowując tym
samym poważny dochód.

Wdrażanie wyników badań do
praktyki stosuje się poprzez ró
żne formy, jak np. poprzez pu
blikacje naukowe i popularne,
wykłady i seminaria, bezpośre
dni instruktaż w gospodarstwie
i spotkania z producentami, eks
pertyzy i porady fachowe. W
ostatnich dwóch latach pracow
nicy Zakładu przygotowali do
druku 15 prac naukowych i o-

koło 30 artykułów popularno
naukowych, wygłosili 150 wy
kładów, z których skorzystało
prawie 8 tys. słuchaczy. W tym
czasie Instytut zwiedziło 160 wy
cieczek krajowych i zagranicz
nych.

Bieżący rok przewiduje roz
szerzenie form współpracy z

producentami, — sadownikami,
instruktorami rolnictwa, agro
nomami i inną służbą fachową
krakowskiej wsi. (Iw)

Na nic taka robota. Jak um
rze, no to umrze, trzeba się
rozstawać. Ale teraz? Markot
no samemu. Jakby my oboje
byli, to by pasowało. Żeby
było jakie mieszkanie przy
kim. Mam ziemi trochę, to

bym dał. Żebym ino dożył.
Tam, gdzie kobita jest mówią,
że placu nie mają. Et, takie
tam gadanie. Placu nie ma...”

Miejsca dla starych i cho
rych na wsi na ogół nigdy nie
było. Ludzie w mieście mają
„inaksze sumienia” — jak mó
wi stary Cieślik. Zapewne nie
słyszał nawet, że na miejskich
domach starców wyryte są
często łacińskie słowa: pokój
dobrze zasłużonym. Na wsi
dobrze zasłużeni rzadko jed
nak doznają spokoju na stare
lata. Ziemia wyssała ich siły.
Niewiele mogą już zrobić cho
ciaż chcieliby na swoim zo
stać do końca. Jeśli nawet

trafią do domów starców —

tęsknią. Nostalgia za ziemią
jest czasem gorsza niż sta
rość. Dlatego spokój tych lu
dzi będzie tam, gdzie ich zie
mia. Nikt jednak zbytnio się
nad tym nie zastanawiał. Nikt
nie pomyślał, że domy star
ców na wsi są potrzebne. Sil
nym argumentem powinna
być niepotrzebna śmierć sta
rej Marii z Wierzbanowej,
sponiewieranej i zaszczutej,
która do bliskich ani do dal
szych ludzi' szczęścia nie mia
ła. Zmarła w okropnych bó
lach, bo nie było pieniędzy
na środki uśmierzające „ból
gnijących nóg” — jak to lu
dzie we wsi mówili. — I nie
zapłaci rodzony brat już nigdy
tego, co ojcieo nieboszczyk i
dla niej także po sobie zo
stawił. Na nic teraz te kro
wy i. kawałek ziemi. Jej już
nic po nich, ale żeby było
sprawiedliwie, trzeba ten dług
odebrać, na starców dać — tak
twierdzą ci, co dobrze znali
sprawę.

O potrzebie tworzenia wiej
skich domów starców nie
trzeba nikogo przekonywać.
Stary Andrzej ziemię by od
dał. Takich ludzi bezdziet
nych, którzy chetnię oddadzą
ziemię, aby spokojnie spędzić
koniec życia w domu starców,
jest znacznie więcej. W „Ga
zecie Krakowskiej” padały
już propozycje budowy małych
domów starców w powiatach,
Czy nawet tylko gromadach.
Ale — jak dotąd — nikt się
tym nie interesował. A prze-

cięż i dla ludzi byłoby lepiej
i dla ziemi. Ziemia bowiem, o

której każdy zagon młody Cie
ślik się niegdyś procesował —

jałowa teraz. We wsi macha
ją ręką na taką gospodarkę.
„Cóż z tego, że ziemię mają,
hektary, kiedy zbożem lu
dziom wypłacali. Gdzież się
wypłaci? Śmiech bierze na ta
kie gospodarowanie”. Trudno
się dziwić. Starzy, chorzy, bez
dzietni. Odpisali ziemię jed
nemu ze wsi. Pracował na niej
od wiosny do jesieni, a potem
wyjechał. Płacił podatki i
owszem. Teraz powiada, że
ziemi nie chce. Papier podpi
sał, że się zrzeka. Cieślikowie
muszą zwrócić więc za podat
ki. Sąd tak przysądził! Teraz
znowu komu innemu odpiszą.
Ziemia będzie przechodziła z

rąk do rąk. A Cieślikowie i
wielu innych ludzi starych
poniewierać się będzie dalej
marząc o śmierci, której „sa
memu sobie zadać nie godzi
się” — jak uważa stary An
drzej.

Sprawa budowy wiejskich
domów opieki społecznej już
dawno dojrzała do radykal
nych rozwiązań. Należy ją
rozważyć na szczeblach naj
wyższych, jak również powia
towych i gromadzkich, które
na co dzień się z tym proble
mem spotykają.

ICH SŁUŻBA TRWA OKRĄGŁY ROK...
Latem i zimą, w dzień i w nocy pełnią swą służbę, żołnierze
Ludowego Wojska Polskiego. Doskonalą gotowość bojowa
swych jednostek. Strzegą lądowych, morskich i powietrznych
granic Polski, aby nikt nie naruszył pokojowej pracy naszego
narodu. Za tę ich gotowość i wzorową postawę jesteśmy
wdzięczni żołnierzom wszystkich specjalności i broni. Towarzy
szymy żm myślami w ich trudnej służbie, a z początkiem roku
życzymy im sukcesów przez okrągły rok. Na zdjęciu: nad
bezpieczeństwem naszych górskich granic czuwają w zimie nar

ciarskie patrole Wojsk Ochrony Pogranicza.
CAF — WAF

Po zimowych wakacjach

2714 uczestników
...liczyła tegoroczna zimowa ak
cja harcerska. Staraniem Chorą
gwi zorganizowano 17 zimowych
obozów szkoleniowych oraz 31
zimowisk wypoczynkowych.
Wszystkie zlokalizowano w woj.
krakowskim. Najwięcej w pow.
Nowy Targ, Żywiec, Nowy
Sącz, Sucha, Limanowa i Zako
panem.

Program ideowo-wychowaw-
czy zimowisk szkoleniowych o-

bejmował: praktyczne przygo
towanie kadry do prowadzenia
drużyn i zastępów, przygotowa
nie instruktorów do styczniowo-
wo-lutowych seminariów na te
mat: „Aktualne problemy walki
ideologicznej w świetle Uchwrał
IV Zjazdu ZHP i V Zjazdu
PZPR” oraz do wiosennej kam
panii sprawozdawczo-wyborczej.
Uczestnicy zimowisk wypoczyn
kowych wykonywali zadania do
tyczące Odznaki Chorągwianej
68/69 (kampania dyrektywna
pod hasłem „Wyzwolenie”),
przygotowań do rozpoczęcia ob
chodów 25-lecia PRL oraz wio
sennych Manewrów Kościusz
kowskich.

„Beskid” — nowy hotel orbisowski w Nowym Sączu.
. CAF — Olszewski

P
oznali się przed rokiem
na wiejskiej zabawie.
Barbara miała 19 lat,
Ireneusz, kawaler z są
siedniej okolicy — 30.
Po kilku tygodniach

przyjechał do domu jej ro
dziców z wódką i zapropono
wał małżeństwo. Został przy
jęty, ale ze ślubem zwlekano.

Były ku temu istotne po
wody. Dziewczyna spodziewa
ła się dziecka. Z innym. Gdy
oświadczyła to swemu przy
szłemu małżonkowi, nie zre
zygnował ze ślubu. Wprawdzie
matka Barbary proponowała,
by odłożyć małżeństwo do
czerwca „by nie wiązali sobie
świata", jednak Ireneusz na
legał. Chciał się żenić jak naj
prędzej z uwagi... na wiosen
ne prace połowę. Potrzebna
mu była kobieta w gospodar
stwie.

W kwietniu zawarli zwią
zek małżeński. W maju Ire
neusz odwozi żonę do Izby
Porodowej w Żarnowcu. Jest

troskliwy, odwiedza ją dwu
krotnie podczas tygodniowego
pobytu. Ale zupełnie nie in
teresuje się nowo narodzo
nym chłopcem. Nie jego
dziecko.

Już po porodzie miał ra
dzić Barbarze, by się go po
zbyła, spowodowała śmierć
dziecka najlepiej przez zata
mowanie oddechu poduszką.
Kategorycznie odmówiła. Py

tał też salowej „czy nie dało
by .się coś zrobić z tym dziec

kiem". Zrozumiała to jako
propozycję uśmiercenia no
worodka. Zbeształa go — co

sobie w ogóle wyobraża. Pro
sił też położną o pomoc w u-

mieszczeniu dziecka w pań
stwowym żłobku. Nie było ta
kich możliwości. Był bardzo

niezadowolony, chciał mieć w

domu kobietę. — ale nie z

dzieckiem.
17 maja przyjeżdża do Żar

nowca wiklinowym „półkosz-
kiem”, by zabrać żonę do do
mu. Gdy Barbara odeszła na

chwilę do apteki, narzucił na

becik dziecka grube derki. Na

protesty matki odpowiedział
— a co mi się będzie darło,
dodając, że nie zależy mu na

dziecku i może się ono udusić.
Potem podczas drogi zakrywał
mu szczelnie kocem dostęp
powietrza. Matka walcząc o

życie dziecka odrzucała na
krycie. Tak dojechali do lasu
nazywanego Jagielnikiem.

Tu rozegrał się dramat. Gdy
byli na leśnej drodze kolo
wąskiej przesieki, zatrzymał
konie. Wziął becik z dziec
kiem i miał wówczas powie

dzieć: „muszę z nim skończyć”
— grożąc też żonie. Barbara
protestowała, zanosiła się pła
czem. Lecz on już szedł z za
winiątkiem na ręce w leśny
gąszcz.

Jacek Żukowski

mochodowych reflektorów i

ręcznych latarni przeszukują
las. Ireneusz nie bardzo umie
trafić do tragicznego miejsca.
Jest nietutejszy. Wzywają
więc na pomoc matkę dziec-

LISIA
JAMA

Kobieta cały czas siedziała
na wozie plącząc, a on prze
dzierał się z jej dzieckiem
przez las do wykrotu pod so
sną. Tu wyjął niemowlę z be
cika i włożył do lisiej nory
szczelnie zasypując piaskiem.

Później, podczas pierwszego
przesłuchania wyjaśni —

„kiedy dziecko włożyłem do
lisiej nory, to zauważyłem, że
się poruszyło, ale na to nie
zwracałem uwagi”.

Gdy mąż wrócił do wozu z

pustym becikiem, Barbarze
wydawało się, że słyszy kwi
lenie maleństwa, ale to tylko
rozlegały się głosy leśnej
zwierzyny.

Pojechali do domu;: oświad
czając rodzinie, że dziecko
zmarło po drodze i jest po
chowane na cmentarzu w są
siedniej wsi.

Barbara płakała całą noc, a

rano położna z Izby Porodo
wej dała znać, że znalazła dla
dziecka rodzinę zastępczą. Bę
dzie miało dobrze u bogatych,
bezdzietnych gospodarzy...

Po południu przyszedł mili
cjant z zapytaniem, gdzie jest
dziecko. Po krótkiej rozmowie
zatrzasnęły się kajdanki na

przegubach dłoni Ireneusza.

Milicjant żądał, by pokazał
grób dziecka pochowanego
rzekomo w Łanach Wielkich.
Na drodze do cmentarza za
trzymany wyznał prawdę o

lisiej jamie w lesie Jagielnik.
Natychmiast na miejsce

przyjeżdża prokurator i gru
pa milicjantów z Komendy
Powiatowej w Olkuszu. Choć
szanse uratowania życia dziec
ka są praktycznie żadne, po
dejmują jednak bezzwłocznie

akcję.
Zapada noc. W świetle sa

ka— Barbarę. Wskazuje miej
sce zatrzymania się koni, kie
runek, w którym mąż odszedł,
z niemowlęciem na ręku w

las. Po kil’._u godzinach na
trafiono na grób w lisiej no
rze.

Przed kilkunastu dniami
przed Sądem 'Wojewódzkim w

Kranówie rozegrał się finał
dramatu. Oskarżony zmienił
pierwotnie złożone wyjaśnie
nia, utrzymując, że na leśnej
drodze poniosły konie, wóz się
przewrócił i w tych okolicz
nościach nastąpiła śmierć sy
na Barbary. Tej wersji Sąd
nie dał wiary. Przeczyły jej
też zeznania wielu świadków.
Ireneusz świadomie dążył do
śmierci dziecka. Chciał go
pozbawić życia za wszelką
cenę.

A przecież było tyle możli
wości innych rozwiązań. Jesz
cze przed ślubem Barbary jej
rodzice oświadczyli, że dziec
ko, które miało się urodzić,
będą wychowywali. Nie mu-

siała zresztą wychodzić za

mąż, rodzice byli dla niej wy
rozumiali. Ojciec oświadczył:
„Moim zdaniem córka nie po
pełniła żadnej zbrodni, a taki
przypadek każdemu może się
przydarzyć”. Zaufała jednak
człowiekowi, który później za
mordował jej dziecko. Uważał,
że ma prawo odebrać życie
7-dniowemu maleństwu tylko
dlatego, że psuło mu wizję ko-
biety-żony do prac w gospo
darstwie. Gdyby dowieźli nie
mowlę do domu, dziś wycho
wywałoby się w rodzinie za
stępczej.

Ireneusz wybrał jednak naj
prymitywniejsze, najpotwor
niejsze, a zarazem najgłupsze
rozwiązanie’ prowadzące przez
mroki lisiej nory.

Bez skrupułów pozbawia ży
cia dziecko. Bo wydawało mu

się, ze tak będzie najwygod
niej.

„Z taką postawą — oświad
czył uzasadniając wyrok sę
dzia Sądu Wojewódzkiego B.
Nizieński — nie zgodzi się ani
prawo, ani społeczeństwo.
7-dniowe dziecko miało prawo
żyć. I nikt nie miał prawa po
zbawiać go życia”. Ireneusza
Czerwa za to, iż „w zamiarze

pozbawienia życia 7-dniowego
syna Barbary celowo narzucał
na niego koce i płaszcz zimo
wy pozbawiając go tym sa
mym dopływu powietrza, a

następnie w przydrożnym le
sie Jagielnik włożył do dołu —

lisiej nory przysypując grubą
warstwą ziemi” — Sąd Woje
wódzki w Krakowie skazał na

11 lat więzienia. Wyrok nie

jest prawomocny.

Listy

„Tegoroczne zimowisko jest
wspaniałe. Mamy tu wiele
atrakcyjnych zajęć. Należą do
nich codzienne spotkania przy
kominku, na które m. in. za
praszamy mieszkańców tutej
szej gromady. Dzięki temu poz
naliśmy dzieje Poręby i jej o-

kolic, przeżycia mieszkańców z
lat okupacji i rozwój gromady
w okresie Polski Ludowej.

Jedzenie smaczne. Apetyty do
pisują wszystkim, szczególnie pu
grach terenowych i wyciecz
kach. Nasi koledzy z sekcji spor
towej urządzają ciekawe impre
zy zimowe. Przykładem tego jest
konkurs na najładniejszego bał
wana śniegowego. Rada Dziecię
ca zimoioiska zaplanowała dal
sze przyjemności. Z niecierpli
wością oczekujemy na bal ko
stiumowy połączony z licznymi
konkursami m. in. na najlepszego
sprawozdawcę sportowego. Atra
kcją będzie kulig z pochodnia
mi”. Powyższe fragmenty po
chodzą z listu jaki do redakcji
przysłała Rada Dziecięca zirrio-
wiska Krakowskiego Przedsię
biorstwa Budowy Pieców Prze
mysłowych. zorganizowanego w

Porębie k/Myślenic. List podpi
sali Jacek Lisik. Mariola Zawi-
lińska, Jacek Duło i Paweł O-
wczarek. Za pozdrowienia dzię
kujemy.

Dziękujemy także za życzenia
noworoczne i pozdrowienia ucze
stnikom obozu zimowego ZSP w

Naprawie. M. in. napisali oni:
„Bogaty program turystyczny.

W czynie społecznym organizu
jemy dla młodzieży wiejskiej w

klubie „Ruch” — wystawę ob
woluty książkowej, spotkania z
uczestnikami i świadkami bitwy
o Wysoką w 1939 r„ wieczorek
poezji”.

Za naszym pośrednictwem ży
czenia noworoczne (otrzymała
je także redakcja) oraz pozdro
wienia rodzicom i organizato
rom kolonii zimowych przesła
li mali uczestnicy zimowisk O-
kręgowego Przedsiębiorstwa
Przemysłu Drzewnego w Kra
kowie, przebywający w Zawoi
oraz PPB HiL, przebywający
w Kąśnej Dolnej, (zg)

Wojsko
i literatura

Dzień pierwszy

Głos
Marii szeleścił przez telefon ta

jemniczym szeptem, trochę zmęczo
nym, trochę jakby wymuszonym.
Słuchał jej głosu ze wzrastającym
niepokojem, a przez głowę przela
tywały mu rozwichrzone myśli, wy

rzuty sumienia, że przecież tyle lat winien był
mu i miłość większą, i ciągłą obecność przy
jego krzątaninie rodzicielskiej, przy jego pra
cy nieustannej, przy jego zmartwieniach czło
wieka zdrowego i chorego równocześnie, kie
dy umęczone ciało wlókł codziennie do pracy
i gdy zostawał w biurze codziennie do póź
nego wieczora, by jeszcze jedne 100 zł doło
żyć do skąpych zarobków. W tych kilku chwi
lach rozliczył się sam ze sobą okrutnie, nie
baczny na pewną przesadę, jaka właściwa jest
zawsze owym krótkim sekundom, kiedy czło
wiek w niepokoju swej duszy poszukuje ja
kichś usprawiedliwień, kruchych słów i po
glądów, które absolutnie niczego już nie mogą
uratować i w żaden sposób nie zatrzymują
biegu wypadków.

Słuchał więc Marii:
— Wczoraj wieczorem, kiedy wyszedłeś z

domu, poczuł się nieco słabiej. Zadzwoniłam

natychmiast po Janka. Przyjechał po 20 mi
nutach. Wymacał jakiś twardy przedmiot na

lewym udzie. Co ja mówię, przedmiot. Po pro
stu odłamek. Dobrze wiesz, co się z nim od
kliku lat dzieje. Janek bardzo się zdenerwo
wał, długo badał tętno a potem ciśnienie. Je
śli możesz, to przyjedź, bardzo cię proszę.

Rozpłakała się. Odłożył telefon.
A więc pójdzie tam zaraz, usiądzie na brze

gu białego łóżka, by tak, jak przed dwudzie
stu laty drżeć o jego życie i rozumieć, że są
to sprawy już właściwie nieodwracalne. Tyle
lat, tyle lat, ani się obejrzał, jak sprawy te,
ów śmiertelny lęk popłynął mu znowu pod
gardło. Pod bramą szpitalną stał tedy długi
szereg śmiesznych półciężarówek-bud. Jaśnia
ły ciemnozielonym lakierem policyjnym,, a

mróz jak gdyby przydawał im blasku, powie
trze ślizgało się między otwartymi na ścieżaj

drzwiczkami. Co chwilę przez bramę wycho
dziło dwóch żołnierzy niemieckich dźwigają
cych wygięte nosze. Podoficer stojący u wej
ścia krzyczał wtedy śmiesznym dyszkantem:

— Pułkownik Koclowski, porucnik Krcyp,
porucnik Fleger...

Utkwiły mi w pamięci te trzy nazwiska ko
legów ojca, dzielących z nim wspólną dolę
na drugim oddziale szpitala ujazdowskiego,
który w tych grudniowych dniach roku 1939
był oficerskim obozem jeńców wojennych.

Czekał, czekał, kiedy wytaszczą go omota
nego w koce i kiedy krzyknie, że ma list od
matki. Siedziała ona tam, kilka ulic dalej, w

małym pokoiku, siedziała podwinąwszy nogi
na tapczanie, czuwając z rozpaczliwą troskli
wością nad życiem maleńkiej wówczas Marii.

1 szybko pobiegły szeroką aleją ku czerwie
niejącym z dala szpitalnym budynkom. Prze
pchnął się wtedy przez rzedniejący tłum i w

parę minut później stanął u jego łóżka. Ze

wszystkich stron wyciągnęły się ku niemu
ręce z kartełuszkami. Zbierał więc je spraw
dzając nazwiska i adresy. A kiedy już urosła
tego spora garść, przypadł do niego, do za
skorupiałych bandaży, które okalały drogą,
kochaną, jasną niegdyś twarz 1 zapłakał jak
małe dziecko, zapominając o przyrzeczeniach
męskości składanych w wąskim zastępie
smarkatych konspiratorów. Czepiał się pal
cami jego szpitalnej koszuli, i przez głęboki
szloch mówił:

— Mama się tak strasznie martwi. Jak to

dobrze, że cię nie wywieźli, jak to dobrze.

Co chwilę olbrzymi tłum stojący u bram
szpitala falował odpychany kolbami karabi
nów. Co chwilę jakiś rozdzierający krzyk ude
rzał w mroźne niebo, skąd nie spływała żad
na pomoc, ani żaden gest nie mógł przywró
cić stanu sprzed miesiąca, dwóch, trzech. Ja
kaś pani obok niego zemdlała i osunęła się
cichutko za olbrzymią pryzmę śniegu. Uklęk
nął obok niej 1 wprawnymi, skautowskimi,
wyuczonymi ruchami zaczął nacierać jej skro
nie śniegiem. Otworzyła oczy. Krzyknęła:

— Józek, gdzie mój Józek, wywiozą go...
Znowu przyciśnięto go do muru. I w pew

nym momencie zniknęły samochody, Niemcy
ściągnęli posterunki sprzed bramy, zamknęli
szybko olbrzymie, żelazne wrota. Podoficer
wrzasnął znowu u wejścia:

— Bitte, antreten.
Kilka kobiet natychmiast zorientowało się,

że droga stoi otworem. Wyciągnęły przepustki

Lekarze zgromadzeni na wąskim korytarzu
przywołali go milczącym gestem, kiedy wy
chodził już poupychawszy po kieszeniach li
sty do znajomych i do matki.

— Powiedz mamie, że wszystko jest do
brze. Niech się nie martwi. Wzięli tylko 20
lżej rannych, ciężko chorzy zostali w szpitalu.
A tu, masz na cukierki.

Ucieszony biegł do domu, by zanieść zzięb
niętej matce i siostrze radosną nowinę,
zgorzkniałą przecież przez fakt wywiezienia
do obozu kilku bliskich przyjaciół.

Kiedy tak myślał o tym zdrętwiały ze stra
chu, gorączkowo począł ubierać się W wy
świechtaną koszulę. Po chwili czekał na rogu
wymachując na przejeżdżające taksówki. Był
ranek. Ludzie spieszyli się do pracy, więc
taksówkarze mieli ruch. Wreszcie po kilkuna

stu minutach udało mu się przysiąść do ja
kiejś starszej pani, jadącej w jego kierunku.

Drzwi otworzyła mu Marla. Matka była już
w pracy. Rozebrał się w przedpokoju i wszedł
do sypialni, gdzie w poprzek na dwóch mał
żeńskich łóżkach zobaczył jego wychudłe cia
ło, przykryte cieniutkim kocykiem. Obrócił ku
niemu oczy, szybko, ruchem człowieka spło
szonego chorobą.

— Pozwól na chwilę — krzyknęła z kuchni
Maria — Powiem ci, co masz ugotować na

obiad.

Wyliczyła szybko jakieś kaszki, krupniki,
mleka. Pocałowała go w policzek i szybko
wyszła. Dochodziła godzina ósma. Wrócił do
niego i zastał go z tak samo wykrzywioną
głową, która skierowana była ku wejściu do
pokoju. Nie mówili nic długą chwilę.

Wziął jego rękę w swoje oziębłe dłonie. Po
głaskał go po włosach, poprawił poduszki.
Usłyszał szept:

— Dobrze, że jesteś...
Uspokoił się tymi słowami. Poczuł się przy

jego łóżku jakoś bezpiecznie. Było tu już wła
ściwie przytulnie, wiedział co go tu czeka, i co

ma tu robić.

Przyniósł z kuchni gorące mleko z rozpu
szczonym miodem. Ułożył na sztorc jasiek
1 rozchylił łyżeczką jego zaciśnięte wargi.
Bronił się przed tym napojem, parskał. Ba,
przekomarzał się jak gdyby małe dziecko,
udając, że nie chce pić. A przecież w jego
oczach zobaczył ów śmiertelny, długi cień,
kiedy majaczy w nim już tylko sylwetka przy
szłych pogrzebowych sprzętów, krzątaniny
ostateczne.

Z przerażeniem stwierdził, że jest to już
myśl swojska, wrośnięta głęboko w rozdygo
tany mózg, myśl — pewnik. Odrzucił od siebie
te strachy. Podszedł do telefonu:

— Andrzej, nie przyjdę dzisiaj do roboty.
Odrobię jutro te plany.

(CIĄG DALSZY NASTĄPI)

Tę dwa pojęcia bynajmniej
się nie wykluczają. Woj
skowi czytają literaturę, a

z kolei o wojskowych powsta-
je literatura — zwłaszcza gdy
stają oni w obliczu takich ka
taklizmów dziejowych, jakimi
są wojny. Tak tworzy się hi
storia, tak powstają również
legendy i literatura, piękna i
prawdziwa, o bohaterstwie
tych, którzy bronili ojczyzny.

W 1968 roku obchodziliśmy
25-lecie Ludowego Wojska Pol
skiego. Ochodom towarzyszyło
wiele imprez na wielką rkalę
— proporcjonalnych do wagi
tego jubileuszu. Jubileuszowi
towarzyszył zarazem szereg ma
łych, cichych, nierozreklamowa-
nych imprez, których jednak
wartość nie była mniejsza od u-

roczystych akademii. Wśród
imprez tych znalazł się również
konkurs czytelniczy, zorganizo
wany przez Zarząd Okręgu
Związku Zawodowego Chemi
ków w Krakowie dla pracowni
ków swojego resortu, pt. „25
lat Ludowego Wojska Polskie
go w literaturze”. Do konkursu
przystąpiło 3.000 osób z 8 zakła
dów pracy: Zakładów Chemicz
nych w Oświęcimiu, Azotowych
z Tarnowa, Chemicznych z Al
werni. Celulozy w Niedomi
cach, Sodowych i Farmaceuty
cznych z Krakowa, Fabryk Pa
pieru z Żywca i z Kluczy. W
konkursie brali udział zarówno
pracownicy zakładów, jak i ich
rodziny, a także uczniowie szkół
przyzakładowych. Rozpiętość
wieku „konkursowiczów” — od
15 do 60 lat. Ze względu na spe
cyfikę tematu przeważali licze
bnie mężczyźni, ale i płeć pię
kna zainteresowała się batali-
styką w literaturze.

W grudniu ub. r. w Zakłado
wym Domu Kultury „Azoty” w

Tarnowie, odbyły się eliminacje
okręgowe i uroczysty finał kon
kursu. Eliminacje zakładowe
wyłoniły 17 osób do eliminacji
okręgowych, z nich zaś, trzy
osobowe jury, po długim zasta
nawianiu się, wyłoniło 5 fina
listów.

Walka była zaciekła, ale też
1 główna nagroda niebagatelna

— wycieczka zagraniczna! Wy
grał konkurs Kazimierz Ołpiń-
ski z Tarnowa. Pozą nim do
zwycięskiego finału dotarli (o-
trżymując nagrody pieniężne):
Z. Kamykowski i A. Florek z

Tarnowa, W. Błaut z Alwerni
i A. Wyrwa z Żywca. Finał
konkursu dowcipnie i sprawnie
poprowadził kierownik ZDI<
„Azoty” — Jerzy Szawica, _

w

szczelnie wypełnionej auli miej
scowej szkoły, przy akompania
mencie dwu amatorskich (do
brych!) zespołów muzycznych:
„Czarnych Jaskółek” z Tarno
wa i ..Samych swoich” z Je
ziornej koło Warszawy.

Każdy z „konkursowiczów”
odpowiadał na pytania z czte
rech wybranych przez siebie
książek i z czasopisma „Żołnierz
Polski”. Zarówno w trakcie eli
minacji, jak i finału, okazało
się, że do najbardziej poczyt
nych autorów książek o tema
tyce batalistycznej, należą: Wła
dysław Machejek, Mieczysław
Moczar, Jan Gerhard, Janusz
Meissner i Waldemar Kotowicz.
„Barwy walki”, „Łuny w Bie
szczadach”, „Rano przeszedł hu
ragan”, „Frontowe drogi” i „Dy
wizjon 303” — oto tytuły ksią
żek najczęściej wymienianych
przez konkursowiczów. Podkre
ślić należy, że wśród 3000 osób
— biorących udział w konkur
sie, procentowo przeważali pra
cownicy fizyczni.

W sumie impreza była uda
na — nie tylko spopularyzowa
ła wiedzę o naszym wojsku,
ale pobudziła biblioteki zakła
dowe do efektywniejszej pracy,
poszerzyła znacznie krąg czy
telników.

Zarząd Okręgu Związku Za
wodowego Chemików, któremu
należą się wyrazy uznania za

ciekawą inicjatywę, nie osiadł
na laurach, ale już przygoto
wuje się do nowego konkursu
czytelniczego 1969, który tym
razem dotyczyć będzie literatu
ry społeczno - politycznej.

Wyrazy uznania należą się ró
wnież ZDK „Azoty” za spraw
ną organizację eliminacji i fi
nału.

DOROTA TARAKOWSKA

BOJERY NA ZATOCE PUCKIEJ
Żeglarze z Harcerskiego Klubu Morskiego w Pucku żeglują po

całkowicie zamarzniętej Zatoce Puckiej.
CAF — Grąbowleckl
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Od stołówki do milionów

to nie tylko
mieszkania

W niespełna 8 tygodni po
wyzwoleniu — już 15 marca

1945 r. powołane zostało w

naszym mieście pierwsze
państwowe przedsiębiorstwo
budowlane, które swą dzia
łalność w Krakowie mogło
rozpocząć nie od usuwania
ruin, lecz od adaptacji i re
montów obiektów
ności publicznej dla potrzeb
miasta. Jakże __..... _

brzmi dzisiaj np. określenie:
„przebudowa okupacyjnych
pomieszczeń policji niemiec
kiej na stołówkę pracowni
czą" — wykonana przez to

pierwsze po wyzwoleniu pań
stwowe przedsiębiorstwo bu
dowlane, z którego wywodzi
się dzisiejszy potentat —

Krakowskie Przedsiębiorstwo
Budownictwa Miejskiego
„ZETBEEM”.

Prawdziwa eksplozja budo
wy obiektów użyteczności pu
blicznej w Krakowie nastą
piła w związku z 700 rocznicą
uzyskania przez Kraków praw
miejskich, XX rocznicą wyz-

uźytecz-

skromnie

wolenia i 600-leciem Uniwer
sytetu Jagiellońskiego.

W 1961 r. wspomniane
przedsiębiorstwo oddało do
użytku obiekty użyteczności
publicznej 0 łącznej kubatu
rze 43,8 tys. m. sześć., a w

1968 r. — 197,8 m. sześć. Do
tychczasowy dorobek „ZET
BEEM” — jeśli chodzi o bu
downictwo obiektów tego ty
pu — wyraża się kubaturą
przeszło 3 min m. sześć., co

w przeliczeniu (średnio) na

izby mieszkalne daje 40 tys.
pokoi tj. liczbę izb posiada
nych np. przez wojewódzkie
miasto — Zielona Góra, lub
Koszalin.

Rok 1968 przyniósł „ZET-
BEEM-owi” dalsze sukcesy.
Dwa spośród wykonywanych
przez to przedsiębiorstwo —

obiektów uzyskały zaszczytne
tytuły „Mister-Krakowa-1968’’
oraz „wicemister Krakowa —

1968”. Obiektami tymi są:
szkoła dla dzieci niewido
mych przy ul. Tynieckiej 1
gmach WZGS przy ul. Szlak
w Krakowie.

Dyrektor „ZETBEEM” —

mgr inż. Henryk Prenier po
informował nas, że w 1969 r.

przedsiębiorstwo będzie bu
dowało dalszych 17 obiek
tów użyteczności publicznej
w Krakowie. Łączna kuba
tura tych budynków przekro
czy 124 tys. m. sześć. Jedno
cześnie „ZETBEEM” planuje
w tym roku budowę 3200 izb
mieszkalnych głównie na o-

siedlach „Azory” i „Akacjo
wa” w Krakowie. (breit)

w Pałacu Sztuki czynna jest wystawa „Rzeźba 1968”. Na
zdjęciu fragment ekspozycji. Fot. W. Klag

11-kondygnacyjny
wieżowiec

dla krakowskiego
rzemiosła

Od wielu już lat krakow
skie rzemiosło nosiło się z za
miarem budowy własnego
biurowca. Obecnie plany te

stają się coraz bardziej real
ne. Krakowska Izba Rzemie
ślnicza uzyskała teren pod
budowę biurowca, który sta
nie na placu Hanki Sawickiej.
W 11-kondygnacyjnym bu
dynku znajdą pomieszczenia

■Hl—ll II III. ... .... ... . II———

wszystkie administracyjne
placówki rzemiosła, spółdziel
czość rzemieślnicza, cechy,
hurtownia. W części partero
wej znajdzie się szereg punk
tów usługowych prawdopo
dobnie ze sklepem wzorco
wym krakowskich rzemieślni
ków łącznie. Na I piętrze zlo
kalizowana będzie kawiarnia.

Obecnie opracowany jest
projekt wstępny budowy wie
żowca. Realizacja nowego o-

biektu rozpocznie się w pier
wszych latach przyszłej 5-lat-
ki. (ans)

Kultura w dzielnicach Krakowa

Kluby w
• r•

00866095

Upłynęło kilka dni nowego
roku. Warto więc zorientować
się jakie przyniesie on nowe

sprawy. Zacznijmy od dziel
nicy Stare Miasto.

Projektuje się otwarcie filii

Młodzieżowego Domu Kultu
ry w starej bożnicy przy ul.
Szerokiej. Do tej pory trwają
prace remontowo-adaptacyj-
ne. Przewiduje się, że filia
MDK rozpocznie działalność
w pierwszym kwartale br.

Już dosyć dawno na Ple
num KD PZPR poświęconym
m. in. sprawom kultury w

Starym Mieście postulowano
otworzenie w dzielnicy klubu
ZMS. Postulat ten znalazł się
w planie na rok bieżący. Prze
widuje się, że zostanie on o-

twarty w Rynku Głównym.
Do Spółdzielni im. Dąbrow

skiego należał klub „Bała-
mutka” przy ul. Szczepań
skiej. Obecnie po przeniesie
niu biur spółdzielni, przy
współpracy innych spółdzielni
zaadaptuje się pomieszczenia,
rozszerzając bazę lokalową
tego klubu. Po przebudowie

będzie to klub międzyspół-
dzielniany. Prace zostaną za
kończone najprawdopodob
niej jeszcze w pierwszym pół
roczu br. Ponieważ klub dy
sponował będzie obszernym
pomieszczeniem, istnieje mo
żliwość organizowania tam

np. wystaw plastycznych, co

byłoby stosunkowo rzadką
formą pracy klubowej.

Zasadniczym problemem
pozostanie w br. skoordyno
wanie form pracy poszczegól
nych klubów oraz stowarzy
szeń działających na terenie
Starego Miasta. (saw)

180 tys. zł na DSS
Pięknym gestem może się po

szczycić załoga Biura Studiów i
Projektów Hutnictwa „Bipro-
stal”. Mianowicie' realizując
zobowiązania produkcyjne pod
jęte przez tamtejszą załogę w

okresie V Zjazdu — uzyskano
sumę 180 tys. zł, którą przeka
zano na konto Komitetu Budo
wy Domu Spokojnej Starości w

Krakowie.

NASZE
MIASTO

Zimą każdy pagórek
naturalną ślizgawkę i

do... darcia podeszew.
Fot. W, Klag

stanowi
okazję

Fachowej pomocy pielęgniar
skiej dla ludzi chorych, często
starych i samotnych, udziela w

naszym mieście Punkt Opieki
nad Chorym w Domu przy Za
rządzie Wojew. PCK w Krako
wie. Aktualnie Punkt Opieki
nad Chorym w Domu, miesz
czący się przy ul. Świerczew
skiego 19, kierowany od roku
1966 przez pielęgniarkę dyplo-

Punkt opieki
nad chorym

w domu

trudnione w punkcie siostry
muszą wiec dość często praco
wać więcej godzin niż przewi
dziano. Dowodem ofiarności są
liczne listy dziękczynne rd ludzi
chorych, starych, znękanych
chorobą, od ich rodzin i przyja
ciół. W korespondencji tej naj
częściej powtarzają się nazwiska
dwóch sióstr: Leokadii Pasław
skiej i Grażyny Choynowskiej.

Osoby zatrudnione w punkcie
Opieki nad Chorym w Domu
stale podnoszą kwalifikacje
dzięki systematycznemu szkole-
niu.Coraz bardziej zacieśnia się
współpraca Punktu z wydzia
łami zdrowia i opieki społecz
nej poszczególnych prezydiów
rad dzielnicowych, jak również

z pielęgniarkami środowisko
wymi. (n-11)

Skoczyńską,
Stałą opieką

Niezależnie
od tego udziela się także pomo
cy doraźnej.

Kadra pielęgniarek zatrudnio
nych tutaj jest jednak ciągle
zbyt szczupła, mimo iż Podko
misja Przysposobienia Sanitar
nego PCK organizuje co

czas 4-miesięczne kursy
pogotowia sanitarnego
Niestety, do punktu trafia zbyt
mało przeszkolonych w zakresie
pielęgniarstwa domowego. Za-

mowaną Helenę
skupia 62 siostry,
objęto 233 osoby.

jakiś
sióstr
PCK.

Sklep dla nastolatków
Już za kilka dni na os. Te

atralnym w Nowej Hucie zo
stanie otwarty sklep z arty
kułami odzieżowymi dla mło
dzieży od lat 15. Będzie on w

pierwszej kolejności zaopa
trywany przez hurtownię w

najnowsze artykuły branży
odzieżowej. Sklep zostanie
nowocześnie urządzony. Mło
dzi klienci sami będą mogli
dobierać z półek poszukiwa
ne towary. (km)

Zgubiłeś? Przeczytaj
W Biurze Rzeczy Znalezio

nych przy ul. Wawrzyńca 13
czekają na odbiorcę: kapelusz,
2 czapki, portmonetka, teczka
skórzana, pantofle damskie.

W podobnym biurze przy ul.
Grodzkiej 65 są do odebrania:

zegarek damski, silnik elektry
czny, 2 pary rękawiczek, toreb
ka damska.

•••

•CUM
Odznaczenie

w Polsce wzięło udział 1506
osób, oddając ponad 300 li
trów krwi.

Warto dodać, że podobna
akcja miała miejsce w WSE,
gdzie 51 studentek oddało
10,5 1 krwi.

Z redakcyjnej
poczty

Tjćby naród zahartować?
Przepisy są jak wiadomo, po

to żeby ich... nie przestrzegać.
Ale tylko wtedy, kiedy jest ich
zbyt wiele i kiedy zaczynają
nam utrudniać życie. Zagadką
natomiast pozostanie dlaczego a

mija się przepisy ułatwiające ży
cie. Takim przepisem jest ten, w

myśl którego wozy tramwajo
we powinny być ogrzewane,
kiedy temperatura utrzymuje
się poniżej —5 stopni.

Tymczasem szczękając jeszcze
z zimna zębami stwierdzam, że
nie zdarzyło mi się do tej pory
trafić na ogrzewany wóz doczep-
ny w składach jeżdżących do
Nowej Huty. Dyrekcja MPK
wyjaśniła że tego typu wozy
mają ogrzewanie i jeśli nie jest

ono włączone, to winić należy
wyłącznie obsługę wozów.

Zadaję więc pytanie: czy w i-
mię hartowania pasażerów ob
sługa wozów tramwajowych „za
pomina" o swych obowiązkach?
A może ogrzewanie jest włącza
ne tylko wtedy, kiedy nie ma

pasażerów? A może konduktorzy
i motorniczy na postojach wyci
nają skoczne obertasy, żeby się
rozgrzać i to samo proponują pa
sażerom?

MPK dokonuje obecnie moder
nizacji taboru. Marzą m'i się cza
sy, kiedy ogrzewanie będzie się
włączało automatycznie i miesz
kańcy naszego miasta nie będą
narażeni na „lodowate” trakto
wanie ze strony obsługi wozów
tramwajowych. (saw)

Miłym akcentem, który za
kończył dwutygodniową ak
cję krwiodawstwa, zorgani
zowaną przez kierownictwo
Studium Wojskowego AGH,
było nadanie Srebrnej Od
znaki Honorowej PCK kie
rownikowi SW tej uczelni
płk B. Mazurkiewiczowi.

Ogółem w tej największej
tego typu akcji uczelnianej

Kuchenko otwórz się
Kuchenki gazowe jak wia

domo służą do gotowania.
Nie mogą jednak korzystać
z nich spóźnieni mieszkańcy
akademika WSE ponieważ
pomieszczenia kuchenne DS
są na noc zamykane.

Czyżby to był przejaw tro
ski o zdrowie studenta?

Jesteśmy u progu zimy,
już po pierwszych opadach
można zauważyć, że dozorcy
jak co roku przystąpili do posy
pywania chodników solą. I na

tym kończy się ich wąlka ze

śniegiem. Tymczasem sól nisz
czy obuwie i ubranie, a błoto
leży dłu^o na' ulicy. Czy nie
można zastosować ostrych sank
cji wobec dozorców, którzy nie
dopełniają swoich obowiązków?
— pyta nasz czytelnik, (n-11)

Pod adresem dozorców

KZG ,,Wschód” uruchomiły nowy lokal gastronomiczny przy
ul Stradomskiej którego wnętrze przedstawia nasze zdjęcie.

Fot. W. Klag

Kolorowe literypodstawą nauki czytania?
Metoda „kolorowych liczb”

Couisenaire’a, która przed kil
ku laty zrewolucjonizowała nau
kę matematyki w najniższych
klasach szkoły podstawowej nie
jest już dziś ostatnim krzy
kiem mody. Wchodzi w życie
kolejny eksperyment — nauka
czytania metodą „kolorowych
liter” (zróżnicowane barwy sa
mogłosek i spółgłosek). Na ra
zie zajmuje się tym jedynie
szkoła podstawowa nr 12 w

Warszawie. Rewelacją zaintere
sowała się grupa nauczycieli z

krakowskiej szkoły podstawo
wej nr 12, która idąc śladem

eksperymentującej warszaw
skiej placówki wprowadza ko
lejne novum: tzw. cząsteczkową
ocenę ze sprawowania. A więc
nie jak dotąd arbitralna decyzja
wychowawcy, a trzy elementy:
samokrytyka ucznia, opinia ko
lektywu klasowego i głos nau
czyciela. (d-sz)

PRZETARGI

.1

Odczyt o portrecie
Towarzystwo Przyjaciół Mu

zeum Narodowego zaprasza na

żebranie sekcji teorii i historii
sztuki, na którym mgr Andrzej
Załuski wygłosi odczyt zatytu
łowany „Portret w malarstwie
włoskim i holenderskim”. Ze
branie odbędzie się dzisiaj o

godz. 18 w świetlicy Oddziału
Muzeum przy ul. Pijąrskiej 6.

(s)

Talerz, z gorqcym posiłkiem

Dla tych pod zimowym niebem

Mała kronika
• Klub PSS (Floriańska 28):

,,Najważniejsze wydarzenia po
lityczne 1968 r.” — konkurs z

nagrodami.
@ AGH (al. Mickiewicza 30):

godz. 11.15 — „Problemy mapy
sozologicznej na przykładzie
Babiogórskiego PN i otuliny”
— wykład mgr K. Waksmundz
kiego.

• Posiedzenie naukowe Koła
Sekcji Medycyny Pracy Pol.
Tow. Lekarskiego . odbędzie się
o godz. 18 w sali Zakł. Chemii
Fizjologicznej (Kopernika 7).

• Pawilon Wystawowy (pl.
Szczepański 3a): godz. 16.30 —

„Fowlzm i ekspresjonizm”
odczyt mgr St. Rodziński.

Na budowach prowadzonych
przez przedsiębiorstwa zgrupo
wane w Krakowskim Zjedno
czeniu Budownictwa — już
blisko 50 proc. pracowników
korzysta z gorących posiłków
regeneracyjnych. Stołówki

przedsiębiorstw przygotowują
te posiłki i w termosach do
starczają na stanowiska budo
wlane na poszczególnych
dlach których budowa
również w okresie zimy,
posiłki te odpowiadające
wartością 500—800 kaloriom —

składają się przeważnie pożyw
ne zupy zawierające
wędlin i mięsa (chleba też nie
brakuje). O znaczeniu takiego
gorącego
trzyku”
nywać nikogo, szczególnie jeśli

osie-
trwa

Na
za-

dodatki

Im. SŁOWACKIEBO
eha 1): Baba Dziwo —

RY (Jagiellońska 1):
— 19.15, KAMERALNY

lingradu 21): Niewinne

i kalorycznego „zas-
— nie trzeba przeko-

chodzi o tych pracujących co
dziennie bezpośrednio na mro
zie i wietrze.

Wspomniane posiłki są przy
rządzane w stołówkach PPB —

HiL, „ZETBEEM”, „ZETBEWU”,
oraz „OPB”. Aktualnie
siębiorstwa budowlane
wane, w Krakowskim
ozeniu Budownictwa

swoim pracownikom codziennie
osiem tysięcy porcji
gorących posiłków
cyjnych. W bieżącym
zimowym „poczęstuje się” kra
kowskich pracowników budow
nictwa przeszło jednym milio
nem talerzy gorącej zuny...
Oto przykład dla innych przed
siębiorstw. Prosimy o wiado
mości na ten temat, (breit)

przed-
zgrupo-
Zjedno-
wydają

takich
regenera-

sezonie

W każdą niedzielę na Rynku
Głównym można spotkać sprze

dawcę baloników.
Fot. W. Klag

19.15, STA-
Pastorałka

(Boh. Sta
lełamstwa,

ROZ-

KIEDY ?
*1 STYCZNIA wtorek LUCJANA

Czarna komedia — 19.15,
MAITOSCI (Karmelicka 4): Dobry
człowiek z Seczuanu — 19.15,
LUDOWY (Majakowskiego): Bal
lada wigilijna — 19.15, GROTES
KA (Skarbowa 2): Bajki pana Ba
jarza (zamkn.) — 17. PWST (War
szawska 5): Kondukt, Klatka —

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT: Gorzkie życie (wł„ 16

lat) — 15.45, 18, 20.15. ŚWIT M.
SALA: Wojenna przyjaźń (węg.,
14 lat) — 14.45, 17, 19.30. ŚWIA
TOWID: Anna Karenina (radź.,
16 lat) — 16, 19. ŚWIATOWID M.

SALA: Noc
— 15, 17.15,
na pantera
20.

Iguany (USA, 18 lat)
19.30. SFINKS: Czar-

(NRD, 11 lat) — 16,

CHIRURGICZNY: Dzierżyńskie
go 44. INTERNISTYCZNY: Ko
pernika 17. LARYNGOLOGICZ
NY: Kopernika 23. OKULISTYCZ
NY: Kopernika 38. UROLOGICZ
NY: Grzegórzecka 16. NEUROLO
GICZNY: Botaniczna 3. PEDIA
TRYCZNY: Strzelecka 1.

Zakłady Azotowe im. F. Dzierżyńskiego w Tarno
wie — OGŁASZAJĄ PRZETARG NIEOGRANICZO
NY na wykonanie remontu (adaptacji) budynku
mieszkalnego nr 11 przy ul. Jarzębinowej, na osiedlu

Przyzakładowym w Tarnowie-Swierczkowie,
Zakres robót obejmuje wykonanie: instalacji c. o„

instalacji gazowej,
'

instalacji wod. -kan., robót

ogólnobudowlanych oraz malowanie okien I klatek

schodowych w budynkach znajdujących się na te
renie w. w . osiedla.

Dokumentacja na w. w. roboty jest do wglądu
w Dziale Głównego Inżyniera Mechanika Wydział
Budowlano-Drogowy.

Remont winien przeprowadzić wykonawca z ma
teriałów własnych w terminie do dnia 30 X 1969 r.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze i prywatne. Oferty, z na
pisem na kopertach „przetarg”, należy składać
w zalakowanych kopertach, do dnia 30 I 1969 r.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 1 II
1969 r. — Zastrzega się prawo dowolnego wyboru
oferenta lub unieważnienia przetargu bez podania
przyczyn. — Bliższych informacji udziela Dział Gt.
Inż. Mechanika ZA, nr tel. centrali 6680, wewn. 3714.

K-12079

Oddział Budynków PKP w Krakowie, pl. Rondo 1,
OGŁASZA PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy
konywanie usług asenizacyjnych (wywóz śmieci)
od dnia 1 stycznia do 31 grudnia 1969 r., na terenie
tut. Oddziału.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w budynku Od
działu w Krakowie, pl. Rondo 1, pokój 317, dnia 16

stycznia 1969 r„ o godzinie 13.
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa

państwowe, spółdzielcze i prywatne. — Szczegóło
wych informacji udziela Oddział Budynków P.KP
w Krakowie, pl. Rondo 1, pokój nr 317, tel. centr.

237-60, wewn. 35-29, w godzinach od 8 do 14.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta,
względnie unieważnienia przetargu bez obowiązku
podania przyczyn. K-190

PRACOWNICY POSZUKIWANI
...... ............. -...

*—
.......

Zakłady Mięsne w Chrzanowie — przyjmą:
CZELADNIKÓW i MISTRZÓW MASARSKICH,
CZELADNIKÓW ŚLUSARSKICH oraz SPAWA

CZY ELEKTRYCZNYCH i ACETYLENOWYCH —

(wynagrodzenie wg stawek obowiązujących w prze
myśle metalowym, mogą być
stawki specjalne),

KIEROWCÓW z I, względnie
MURARZY.
Warunki pracy i płacy wg

Pracy obowiązującego w przemyśle mięsnym, z mo
żliwością zastosowania stawek specjalnych.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr Zakładów Mię
snych w Chrzanowie, ul. Świerczewskiego 9, telefon

2291-2295 wewn. 25.

Zakład posiada stołówkę oraz hotel robotniczy.

również zastosowano

II kat. prawa jazdy.

Układu Zbiorowego

Miejski Zarząd Budynków Mieszkalnych w Ja.

worznie, osiedle Stałe bl. 7 — przyjmie natychmiast
do pracy następujących pracowników z terenu wo
jewództwa krakowskiego:

3 TECHNIKÓW BUDOWLANYCH do pracy na te
renie m. Jaworzna-Szczakowej,

TECHNIKA SAMOCHODOWEGO do pracy w dzia-

le technicznym,
PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCH, kwalifikowanych

i niekwatifikowanych do prac remontowo-budowla
nych.

Warunki pracy I płacy zgodnie z Układem Zbio
rowym Pracy Pracowników Gospodarki Komunalnej
i Przemysłu Terenowego. K-12082

Nowotarskie Zakłady Przemysłu Skórzanego „Pod
hale” w Nowym Targu — zatrudnią 2 STARSZYCH
REWIDENTÓW do pracy w Nowym Targu orał
GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO do pracy w Zakładzie
Garbarskim w Krakowie. — Wymagane wyższe wy
kształcenie ekonomiczne 1 3 lata praktyki w księ
gowości. — Warunki pracy i płacy zgodnie z Ukła
dem Zbiorowym Pracy pracowników przemysłu lek
kiego. — zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr i Szko
lenia Zawodowego NZPS „Podhale” w Nowym
Targu. K-12085

APOLLO: Piękna Angelika (fr.,
16 lat) — 10, 12.30, Weekend z

dziewczyną (poi., 14 lat) — 15.45,
18, 20.15. dom Żołnierza: Por
wanie dziewic (rum., 16 lat) —

15.45, 13, 20.15. KIJÓW: Kleopatra
(USA, 16 lat) - 15.15, 19.15. KUL
TURA: Wzgórze (ang., 18 lat) —

18, 20.15. MELODIA: Galia (fr., 18

lat) — 15.45, 18, 20.15. MASKOT
KA: Kamo znany osobiście (radź.
14 lat) — 15.30, 17.45, 20. MIKRO:
Matnia (ang., 18 lat) — 15.45, 18,
20.15. MŁ. GWARDIA: Człowiek t

którego już nie ma (USA, 16 lat)
— 10, 12, Quentln Durward (USA
11 lat) — 14 .45, 17, 19.15. SZTUKA:
Bunt (jap., 16 lat) — 10, 12.30,
15.30, 18, 20.30. UCIECHA: Beczka

prochu (jap., 16 lat) — 15.45, 18,
20.15. WANDA:
SZAWA: Lalka

13, 16.15, 19.30.
kanalie (NRD,
Wiosna nad Odrą (radź., 14 lat)

—18, 20. WOLNOŚĆ: Zabawa w

masakrę (fr., 16 lat) — 15.45, 18,
20.15. WRZOS: Synowie Katie El-
der (USA, 16 lat) — 15, 17.30, 20.
ZUCH: Nieczynne. ZWIĄZKO-
WIEC: Krzyżacy (poi., 12 lat) —

16, 19.

PŁASZOW

38-15 (NRD,

PODŁĘŻE
czarny kot (radź., 11 lat) — 17 .30.

PROKOCIM — ZZK: Czterej
pancerni IV s. (poi., 7 lat) — 18.

— Energetyk: BS
14 lat) — 17, 19.

— Orion: Uwaga

E

E

1, wypadki

ZOO (Las Wolski) — codziennie
od godz. 9 do zmroku.

WYSTAWY

Nieczynne. WAR-

(pol„ 14 lat) —

WISŁA: Za mną
14 lat) — 11, 16,

41): (10—15). NOWY

(Al. 3 Maja 1): (10—15),
(Topolowa 5): (9—16).

BOŻNICA (Szeroka 24):

POGOTOWI

RATUNKÓW
Siemiradzkiego
zachorowania
i przewozy
Grzegórzki
Podgórze
Nowa Huta

395-00, 395-01,
209-01,

625-50,
422-22,

395-02
205-77
657-57
417-70

A F FL—F.-fó.Y.Ki
Kościuszki 18 (tlen), Floriań

ska 15, Rakowicka 12, Batorego
1, Waryńskiego 24, Pl. Boh. Get
ta 11, N. Huta: Os. Teatralne 27

(tlen), Centrum A bl. 3 (tlen).

PROGRAM 1

7.45 „Błękitna sztafeta”. 8.00
Dziennik. 8.20 ,,Na różnych in-
strumentach”. 8.44 Koncert ży-
czeń. 9.00 Dla kl. IV, (przygoda)

WAWEL: (9—14 .15). CZARTO
RYSKICH (Jana 19): Europ, rzem.

art. (10—15). DOM MATEJKI (Flo
riańska
GMACH
LENINA

STARA

(9—15). CZAPSKICH (Man. Lipc.
10): Pol. moneta średn. (11—13).
PAWILON (pl. Szczep. 3): Wyst.
Grupy Wrocł. Grafika 1 rzeźba
rum. ARKADY: Wyst. mai. Sta
nisława Urbana (11—18). PRYZ
MAT (Łobzowska 3): Malarstwo
R. Ziemskiego (11—22). KTF (Sto- — „Zgubiliśmy drogę" — słuch,
larska 3): Wyst. fotograf. (10—18). 9.20 Utwory Debussyego. 9 .40 Dla
BIBL. PUBLICZNA (Bracka 17); przedszkoli - „Kosmiczny lot
K. I. Gałczyński (14—19). Kuby” — słuch. 10.00 „Czterej

pancerni 1 pies” — frag. pow.
10.20 Koncert rozrywk. 10.50 „Le
karz przypomina”. 11.00 Dla kl.
VI— „Drwal, diabeł i dziedzic”
— słuch. 11.30 Gra ork. mando-
linistów. 11.49 „Rodzice a dziec
ko”. 11.55 Kom. o st. wód. 12.05
Wiad. 12 .10 „Koncert z polone
zem”. 12.45 Rolniczy kwadrans.
13.00 Dla kl. V i VI (wych. muz.).
13.25 Pol. mel. lud. 13.40 „Więcej,
lepiej, taniej”. 14 .00 Wesoły auto
bus ' "

Dla
nest

15.30

rząt” —■„Drapieżniki” — gawęda.
16.00 „Popołudnie z młodością”.
17.55 Wlad. 18.00 Koncert rozryw
kowy. 18.40 Muzyka 1 aktualnoś
ci. 19.05 „Praktyczna pani”. 19.10

Radio-reklama. 19.20 „Teofilów —

nowa nazwa na cholewce”. 19.35
B. Britten: — „Opera żebracza”.
20.00 Dziennik. 20.26 Kronika spor
towa. 20.40 Teatr „Szkoła kobiet”
— słuch, wg kom. W. Bogusław
skiego. 21 .40 „Kompozytor 1 jego
piosenki”. 22.00 Fel. Red. Społ.
22.10 Odpowiedzi z różnych szu
flad. 22.45 Muz. tan. 23.00 Dzien
nik. 23.10 Wiad. sport. 23.15 „Syl
wetka kompoz. — St. Moniuszko”
24.00 Wiad. 0 .05—3.00 Pr. z Katowic.

Chrzanowskie Zakłady Materiałów Ognioirwatych
w Chrzanowie-Stellj — zatrudnią natychmiast kwa

tiiikowanycb SI.USARZY. — Wynagrodzenie wg
Układu Zbiorowego Pracy pracowników przemysłu
hutniczego oraz dodatkowe wynagrodzenie z tytułu
„Karty Hutnika" i deputat węglowy w wysokości
5.600 kg rocznie. — Przy Zakładzie znajduje się
hotel robotniczy, stołówka PSS, dom kultury, szko
ła podstawowa. Szczegółowych informacji udziela
Dział Kadr. K-11568

kierownl.

praktyką,

starszego

- nr 127. 15.00 Wlad. 15.05
szkół średn. (fizyka) — „Er-
Rutheford i atom”. — słuch.
Dla dzieci „Monografie zwle-

PROGRAM II

6.20 Glmn. 6.30 Dziennik. 6 .40 „O-
pinie ludzi Partii”. 6.50 Muzyka
1 aktualności. 7 .15 Próg. pog. (KR)
7.16 Tr. z Rzeszowa. 7.30 Dziennik.
7.50 Muz. 8.10 „Szkice z Nowej
Huty” (KR). 8 .25 Próg. pog. (KII).
8.30 Wlad. 8.35 „To jest mój dom”.
8.55 Z badań Ośrodka Opinii Pu
blicznej. 9.05 Gra Mała Ork. Dę
ta. 9 .30 Wlad. 9.35 Z życia Związ
ku Radzieckiego. 9 .55 Mel. roz
rywkowe. 10.25 Kto się z czego
śmieje. 10.55

Vespre della
Kom. o st.

1 ze świata.

(KR). 12 .40 Koncert życzeń (KR).
13.25 „Proszę mówić — słucha-

Cl. Monteverdii —

Beata Vergine. 11.55
wód. 12.05 Z kraju
12.25 Aud. aktualna

Wlad.
17.00

muz

Zd.

(KK)
18.30

my". 13.45 Frag. operowe. 14.45

„Błękitna sztafeta”. 15.00 Z płyto
teki „Polskich Nagrań”. 15.30 Pio
senki żołnierskie. 15.50 „W obro
nie Indian” — fel. 16.00-
16.05 Tr. z Rzeszowa (RZ).
Aud. rozrywk. 17 .40 Utwory
komp. radzieckich — gra
Roesner. 18.00 Dziennik krak.
18.10 „Mikrofon otwarty”.
Magazyn nowości techn. 18.45 13

lekcja jęz. angielskiego. 19.00 Wia
domości. 19.07 Z cyklu: „Alfabet
orkiestr rozrywk.”. 19.30 „Na
dzieja” — rep. 19.50 Koncert ork.
Radia i TV. 20.30 „Rapsodie wę
gierskie” — Fr. Liszta. 21.00 Z

kraju 1 ze świata. 21.27 Wiad. spor
towe i wyniki Tot. 21.31 „Gawędy
z dziejów muzyki”. 21.56 M. de
Falla: Balet „Czarodziejska mi
łość”. 22.28 Zimowy wieczór aud.
sl.-muz. 22.48 J. Brahms: — So
nata G-dur op. 78. 23.15 „Prze
glądy i poglądy". 23.25 „Jazz na

dobranoc” — Trio Matyszkiewi-
cza. 23.50 Wlad. 24.00 Hymn.

TELEWIZJA!
9.55 Próg, dla szkół: jęz. poi.

(I lic.) J. Kochanowski „Odpra-
wa posłów greckich”. 10.25 „Ika-
rla X-B-l" — film czechosl. 12.00
Pr. dla szkół: język poi. (kl.
II—III) „Nasi przyjaciele". 12.20-
12.45 Przerwa. 12 .45 Przyspos. rol
nicze. 13.15—14 .50 Przerwa. 14.50

Program dnia. 14.55 Przysposób,
roln. 15.30 Politechnika: matema
tyka (rok I) „Wzór Maclaurina”.
cz. III. 16.05 Politechnika TV

matematyka (rok I) „Reguła de

L’Hospitala”. 16.35 Dziennik. 16.45
Film kr. metr. 17 .00 Tel. Ekran

Młodych. 19.20 Dobranoc. 19.30
Dziennik. 20.05 „Giełda piosenki”
20.35 Kronika (KR). 21.00 „Ikaria
X-B-l” — film czechosl. 22 .25

„Schronisko”. 22 .55 Dziennik. 23.10

Progr. na jutro. 23.15 i 23.50 Poli
technika (powt.).

Krakowskie Zakłady Materiałów Izolacyjnych
w Zabierzowie — zatrudnią natychmiast:

INŻYNIERA MECHANIKA na stanowisko gł.
m hanika — wymagane wykształcenie wyższe te
chniczne i 5 lat praktyki, lub średnie techniczne
i 8 lat praktyki na stanowisku kierowniczym,

ELEKTRYKA z III grupą BHP,
10 ROBOTNIKÓW do pracy przy produkcji i trans

porcie wewnątrzzakładowym.
Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu,

w Dziale Kadr. K-11814

Zakłady Produkcji Urządzeń Chłodniczych i Han
dlowych — w Bochni, ul. Wiśnicka 12 — zatrudnią
natychmiast:

3 MGR INZ. CHŁODNIKÓW na kierownicze sta
nowiska,

MAGISTRA EKONOMII na stanowisko
ka działu gospodarki materiałowej,

MAGISTRA EKONOMII, z długoletnią
na stanowisko głównego księgowego,

MAGISTRA EKONOMII na stanowisko

ekonomisty w dziale ekonomicznym,
INZ. MECHANIKA o specjalności eksploatacji

i naprawy pojazdów samochodowych, na stanowi
sko kierownika

energetycznej,
2 TECHNIKÓW

samochodowych,
2 TECHNIKÓW
5 SPAWACZY TLENOWYCH,
PALACZA C. O., z uprawnieniami,
2 INSTALATORÓW wodno-kanalizacyjnych.
Reflektuje się na pracowników o pełnych kwali

fikacjach zawodowych, z kilkuletnią praktyką.
Warunki pracy i płacy do omówienia w Dziale

Ekonomicznym przedsiębiorstwa.

w dziale gospodarki remontowo-

MECHANIKÓW remontu' pojazdów

MECHANIKÓW remontu maszyn,

Zakład Rekonstrukcji „

cach, ul. Przemysłowa 3
2 TECHNIKÓW
l TECHNIKÓW
kosztorysowania.

Wynagrodzenie
Pracy pracowników
fikatorem płac. —

w Dziale Kadr ZR

myślowa 3, telefon

PRODI.EW” w Myśleni-
— zatrudni natychmiast

MECHANIKÓW z praktyką oraz

BUDOWLANYCH ze znajomością

zgodnie z Układem Zbiorowym
przemysłu metalowego I tary-
Kandydaci winni zgłaszać się

„Prodlew”, Myślenice, ul. Prze-
373. K-l 1928

Państwowy Ośrodek Maszynowy w Opatkowicach,
pow. i poczta Proszowice — zatrudni natychmiast
pracownika umysłowego w charakterze INSTRUK
TORA MECHANIZACJI ROLNICTWA. — Wymaga
ne wykształcenie średnie. — zgłoszenia osobiste
lub pisemne przyjmuje Dział Kadr. K-217

Powiatowy Związek Gminnych Spółdzielni „Samo
pomoc Chłopska” w Olkuszu, ul. Składowa 1 —

zatrudni ł MAGAZYNIERÓW z wykształceniem za
sadniczym i 3-letnią praktyką w tym zawodzie lub

podstawowym z 5-letnią praktyką w tym zawodzie.
Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w Dziale
Kadr. K-l 2087

Wyższa Szkoła Wychowania Fizycznego w Krako
wie zatrudni:

INŻYNIERA MECHANIKA lub ELEKTRYKA na

stanowisku kierownika Zakładu Pomocy Nauko
wych — wymagana praktyka w zawodzie,

GRAFIKA ■ PLASTYKA na stanowisku asystenta
naukowo-technicznego w Zakładzie Pomocy Nauko
wych — wymagana praktyka w zawodzie.

Warunki pracy i płacy do omówienia.

Zgłoszenia przyjmuje Rektorat WSWF w Krako
wie, w godzinach od 10 do 13, telefon 377-82.

ZAKŁADY ZBOŻOWO-MŁYNARSKIE „PZZ” w MIECHOWIE

zawiadamiają niniejszym, że z dniem 18 grudnia 1968 r.

siedziba przedsiębiorstwa wraz z biurem

ZOSTAŁA PRZENIESIONA DO KOZŁOWA
Nowy adres przedsiębiorstwa będzie brzmiał:

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO PRZEMYSŁU
ZBOŻOWO-MŁYNARSKIEGO „PZZ” w KRAKOWIE,
ZAKŁADY ZBOŻOWO-MŁYNARSKIE w KOZŁOWIE

poczta: Kozłów, powiat Miechów, nr nr telefonów 13, 22, 31, 32, 33.

Nauka

DLA PAN!

KURSY
KROJU i SZYCIA

dziewiarstwa maszynowe
go, manicure — pedicure
oraz repasacji pończoch,
rozpoczyna Zakład Do
skonalenia Zawodowego.

Wpisy:
Kraków, ul. Dietla 38,

telefon 600-99,
codziennie w godz. 8—18«

WPISY na kursy kreśleń
technicznych budowla
nych, konstrukcyjnych,
instalacyjnych, maszyno
wych, przyjmuje Zakład
Doskonalenia Zawodowe
go, Kraków, ul. Dietla 38*
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